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Czyżby nowy zamach czeski? 


(Telegram własny). 


Otrzym ; epeszę Nie zgadzają się stanowczo ną udział w 
my. zacęecjee 2 i plebiscycie osób zamieszkałych na Śląsku, 


Z zupełnie wiarogodnych źródeł otrzy- |, ile te nie mają przynależności do jednej życi 


maliśmy wiadomość, która się pokrywa z|z gmin śląskich. 

zachowaniem się Czechów i ich urzędowem | Mamy pewne wiadomości, że Ozesi oze- 
stanowiskiem wobec płebiscyta. | kają tylko na wycolnnie wojsk polskich, 

| Oze gromadzą sa linją demarkacyj. |aby mjąć Śląsk i stworzyć takt dokonany, 

| ug wojska i w niebywały sposób wziac |a potem ewentualnie dopuścić do plebi- 

| niają posterunki żandarnerji scytu pod osłoną baguetów czeskich, 


Prawo i bezprawie. 


| Jeden z najdowcipniejszych pisarzy bezprawie ! samowoła, że klasy posladałą- 
| XVii w. Galiani użył złośliwego porówna, ce mają to blogis poczucie, że im wszyst- 
| nia, aby określić co to jest prawodawca. | ko wolno, że im wszystko uchodzi bezkar- 
Malarz -- powiada — wypisuje na ścianie |nie, podczas gdy „twarda ręka" spada tyl- 
wielkiemi, pięknemł literami: „Tutaj: nie | ko na klasę robotniczą. 

| wolno robić nieporządków*, poczem scho- Mówi się o państwie praworządnem. 
dzi z drabiny i, z zadowoleniem patrząc na | Otóż my dotychczas nie mamy konstytucji 


ten napis, — robi... „nieporządek”,  Po- ji reakcja umyślnie zwleka z opracowaniem 
dóbnie —— zauważa ‘Galiani -— poczyna: so- | konstytucji... Ale, co więcej, Seim dotych- 
| bie prawodawea... -d czas nie uchwalił ani jednej ustawy, doty- 
czące] wolności obywatelskich: nie mamy 
ani ustawy, zabezpieczającej wolność oso- 
bistą, ani ustawy prasowej, ani ustawy © 
stowarzyszeniach i zgromadzeniach. Sejm, 
który nie miał czasu zająć się temi spra- 
wami, miał dość czasu, aby słabrykować 
cały szereg ustaw wyjatkowych, a więc u- 
stawę o bezpieczeństwie państwa, ustawę 
o sądach deruźnych, ustawę o zabezpiecze- 
'niu zbiorów. 

-Cóż to za. „praworządność”, „przy której 
wolności obywatelskie zupełnie nie sę u- 
stalone, przy której pozostają w sile wszyst- 
kle reakcyjne przepisy dawnych kodeksów 


Galiani miał na myśli prawodaweów z 
| oxresu samowładnych rządów królewskich. 
| Ale my dziś, p jao się stosunkom w 
| demokratycznej Republice polskiej — do- 
| wcipne porównanie Galianiego możemy 
| zastosować w całej pełni. 

| Ciągle słyszymy o tem, że Polska jest 
| państwem „praworządnem*. (Ciągle sły- 
| szymy kazania o „ładzie i porządku“. Cią- 
| gle się wymaga od robotników, aby sza- 
nowali każdą literkę prawa, aby ściśle się 
| stosowali do każdego rozporządzenia, każ- 
dego przepisu. Inaczej — biadał Zniewa- 
| żone prawo, obrażony ład prawny i jak się 
| jeszcze nazywnia wszystkie te abstrakcje — 
‘wymusza sobie posluch. | oto puszcza się 
| w ruch cały aparat wojskowo - policyjno - 
| żandarmsko - starościańsko - sędziowski, 
| aby — tryumłowało prawo. _ 

Prawda — jak ładnie nasz Rząd fa- 
| chowy wymalował na ścianie gmachu Rze- 
czypospoliteji „tu niewolno rohić niepo- 


rczszerzające i wzmacniające władzę poli- 
cii 1 administ acji? 

A kiedy ten Sejm odrzuci zarazem 
wszelkie wnioski, maiace na celu zbadanie 
I ukaranie nadużyć i gwałtów administra» 
cji w stosunku do roboiników — czyż nie 
buduje w ten sposób Polski policvjnej, Pol- 
ski, w której tylko robotnikom nie wolno 
robie „nieporzadków*, natomiast wszystko 
wolno robić—burżuazii i jej pachołkom?! 

A dalej — ezv i jak ustawy u nas są 
wykonywane? O ile chodzi o ustawy wy- 
iaikowe, ustawy policyjne, to są one wy- 


4 


i fer“ — twarde prawo, ale prawo — i chlu- 


konawcy tyeh ustaw dodaja do nich obficie 
swoje komentarze, które wprawdzie dale- 
ko wykraczają poza obreb legalności, ale 
tem milsze sa sercu nasze! reakcji, a wiec 
ulegalizowane sa przez Majestat naszvch 
Hen suwerenów: ke cą Zie- 
nan, Towarzystwa emysiow: t.p. 
tastyfnefi, y przemys itp 
Ale jeżeli chodzi o ustawv. które Ścia- 
ona na siebie gniew lub niecheć tvch suwe- 
renów —- to sie ich bez ceremonii nie wy- 
|kcnywa. Mamv w tei dziedzinie dwa kiła- 
lsyczne mrzykłady: ustawe o stemnlowaniu 
barkpotów i © przymusowej nożvczne. któ- 
ra p. Kamiñok? z nolecenią kanitetu ban- 
koweso wrznej?ł do kosza. i uchwała o re-! 


dzając Rzeczpospolitą, dążyły do utrzyma- 
nia porządku prawnego. j 

, * Inaczej 
— te warstwy, które pośrednio czy bezpo- 
średnio władzę dzierżą, wydałą ustawy, 
przepisy, rozporządzenia, rozvorządzają się 


zaborczych, a Sejm przyjmuje tylko ustawy, | 


konywane z fachową gorliwościa. Ba. wy-|»£ 


z czasów Rządn ludowego o tworzeniu u- 
rzędów mieszkaniowyc', ministerjum zdro- 
wia wydało szczegółowe przepisy o inspek- 
cji mieszkań. Wszystko to dotychczas po- 
zostaje na papierze. Przyjęta przez Sejm 
ustawa 6 ochronie lokatorów tworzy urzę> 
dy rozjemcze, które mają rozstrzygać zatar- 
gi, wynikające między lokatorami, s kamie- 
nicznikami na tle komornego i t. p. Urzę- 
dów takich dotychczas nie wprowadzono w. 


e. 
A czy istnieje u nas równość wobec 
prawa? kosównajny, jak Rząd traktuje 
Związek Ziemian | Związek robotników 
rolnych. Pierwszy zapowiedział bumt prze- 
ciwko Rządowi, jeżeli ten ośmieli się 
wprowadzać w życie uchwałę o rcformie 
rolnej. Rząd nietylko nie pokazał związko- 
wi ziemian swófej „twardej reki“, ale na- 
wet nie zganił go ani słowem za to wykra- 
czanie z ram swojej działalności zawodowej. 
Ale gdy związek robotników rolnych wy- 


pił przeciwko „dzikiej” parcelacji, Rząd 
peleci? starostem stosować wobec związku. 


rid niż jaga" swej 
ji. ać łu należy, że, zwal- 
ke sło RO uwfęjók atal na 
grumcie uchwał” o reformie rolnej, bronił 
właśnie legatr.ego porządku! 
- Przytoczyłiśmy ten przykład — ale mo- 
glibyśmy przytoczyć setki innych z najroz- 
maitszych dziedzin życia. Jeren tylko jesz- 


co podamy cfarakterystyczny fakcik. O- - 


becnie kapitaliści prowadzą zażarią wojnę 
z urzędem walki z lichwą i spekulacją, a 
ałównym feh armrmentem, głównym kamie- 
niem obrazem, głównym motywom święte- 
go oburzenia jest to, że urzed aaministra- 
cyjnie skazuje na grzywnę. Ale ci sami pa- 
nowia z całą n.miętnością domagają się ka- 
rania administracyjnego robotników | ska- 
zywanie administracyjne robómików na 8 
miesięcy więzienia uważają za najpiękniej- 
szy wykwit porządku prawnego! Ba, we- 
dług nich jeszcze za mało jest represh, je- 
szcze za mało jest kar administracvjnych. 
Tylko sądy doraźne, stosowane do strajku- 
iących, zaspokoiłyby obrońców „ładu i pœ 

i pole: jącego na tem, ża robotni- 


a SZAAR 9. d 
kc wi rolnemu nie wolno strajkować, bo te- 


go wymaga zabezpieczenia zbiorów, ała 
Sgt ok ag Eons zbio- 
ry pnszczać na pasek-i- iĉ w ten spo 
sób najuboższą ludność. g i w 
A rap Bd warunkiem porządku przwa 
tego jest bezstronny wymiar syprawiedli- 
wości, jest to, żeby spraw drażliwych nie 
tuszować, nie osłaniać, lecz ujawniać i win- 
nych karać. 7 
Nie to jerł u nas najgorsze, że rol się 
od nadużyć, złodziejsiw, skandalów wszel- 


kiego kryminalnego rodzaju. Najgorszem . 


jest to, że ręka rzędu, tak twarda w sto» 
sunku do człowieka ubogiego, zwisa naj- 
częściej bezwładnie, kiedy chodzi e cz, 
„grubą rybę“ btw Nigdzie zbr 
nie, przez „silnych tego świała* popełnia: 
ne, nie cieszą się taką bezlzarnością jak m 


nas. 

Jeżeli np. Eustachy Sepieha, „zamacho- 
wiec" z prawicy, mógł być mianowany am 
basadorem w Londynie —- to jeden taki 
fakt więcej podważa poczucie prawne, po- 
lezacie sprawiedliwości. i poczucie ładu 
społecznego, niż „wybryki, komunistyczne, 
które najwięcej szkodzą samym  roboini- 
kom. Jeżeli dotychczas, nie znaleziono te» 
go zbira, który strzelał do minisira Tu- 
guita, to dziwne to wystawia Swiadectwo ne- 
szej sprawiedliwości, 

Ale zato trzyma sią w więzieniu, are- 
szłowanego z pogwałceniem wszelkich form 


wojskiem, policja, żaadarmerją, 

One z Polski czynia nie państwo pra- 
worządne, lecz naństwo policyjne. One 
sprawinją. że w Polsce u góry panoszy się 

pE p ą 4) 


fnrm'e rolnej, którą wrzucił do kosza p. prawnych, Władysława Choińskiego, sądząc 
| Stefczyk. i go za to, co robił, według słów denunejan- 

A ezyż mało mnietszvch przytsładów, | tów, w Rosji, podczas rewolucji! Sprawie- 
Oto up. sprawa mieszkaniowa. Jest dekret dliwość polska nie może mu darować, że w 


$e 
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| 
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Wołogdzie ponoć zabił ibi. „rosyjskies 
go w czasach niesłychanego naprężenia 
wojny domowe,. Gdyby zabił jakiegoś bol- 
szewika, to nietylko nia byłby aresztowa- 
ny, ale byłby bohaterem, czczcńym 2: 
związek narodowo - ludowy, 

Ale gdy zapytamy, jaka kara spadła na 
tych żandarmów, którzy zamordowali ezłon- 
ków misji rosy iskiego Czerwonego K 
ło nie usłyszymy. odpowiedzi. Gdy zapyta- 
my, jakie dało wyniki Śledztwo w sprawie 
Mordo PADA Fabierkiewicza w Łapach— 
to sprawiedliwość odwróci się zawstydzona: 

I takich przykładów systematycznego 
tuszowania drażliwych spraw, takich przy- 
kladów bezkarności przestepców 
„ora możniby przytoczyć bardzo, bardzo 

użo. 


„Prawa są nasze jako pajęczyna — bąk 
się przewinie, a na muchę — wina" — mó- 
wi stary wierszyk. „Tak, bąki u nas szczę- 
śliwię unikają pajęczyny prawa. W Świa- 


Pod adresem naszych „łnglików*. 


było 1,093,288 bezrobolnych, w przeciągu ma- 
ja liczba ich spadła do 771211. W sierpniu 
kwestja bezrobocia została zlikwidowana, gdyż 
bes pracy w ciągu ostatniego tygodnia tego 
miesiąca na 100 mężczyzn, kobiet + młodocia- 
nych, pracowalo i otrzymywało płacę normal- 
uş 97. Bezrobotnych było tylko 3%, a więc 
akurat tyle, ile ich było w ciągu ostatnich 
dwudziestu pięciu lat. Tylko w latach najwięk- 
szego rozkwitu przemysłu — wysokiej konjun- 
ię liczono w Angiji 2% robotników bez za- 


Jeszcze lepiej przedstawia się sprawa;je- 
Łeli idzie o robolników wykwalifikowanych, 
m których według statystyki związków zawo- 
dowych tylko 2,2% jest bez pracy. W rzeczy- 
iwistości jednak we wszystkich galęziach. prze- 
mysłu niezatrudnionych robotaików wykwa- 
tifikowanych jest zaledwie 1%, statystyka 
ewiązków zawodowych wykazuje ich dlatego 


W Anglji jeszcze w końcu kwietnia b. r. > 


więcej, gdyż zalicza strajkujących JE emeari 
do bezrobotnych, + 

W. Polsce bezrobocie nietylko rr i 
zmniejsza, zle rośnis w zastsaszający sposób., 
Doskonale rozumiemy olbrzymią różnicę, jaka 
zachodzi pomiędzy Anglją, która wraz ze Sta- 
nami, Zjednoczonymi wyszła, jako tryumłator- 
ka z krwawych czteroletnich zapasów i teraz 
zaczyna spożywać owoce swego zwycięstwa, a 
"Polską. Chociaż w rezujlacie wojny światowej 
zdobyliśmy niepodległość, a częściowo i zjed- 
moczenie (częściowe, bo Kaj obu Śląsków i 


Na ENN 


> Ostatni numer „Myśli. Niepodległej” przy- 
vosi nader ciekawy list, auonimowej autorki 
a Harilort w stanie Connecticut, Autorka li- 
siu roztkliwia się nad nieszczęsnym losem 
Stanów Zjednoczonych, gdzie „wcale nie jest. 
lepiej, niż w Polsce", . 

Gdyby list ten przeczytał nasz nieocenio- 
my „Chlaśnięciarz” z „Robotnika“, powiedzial- 
by niewątpliwie: „Ryczałem, brathu, jak kro- 
wa zarzynaną”, Nie będąc, niestety, poelą i 
ais posiadając właściwej poetom przeczulonej| , 
wrażliwości, byłem jednak bardzo wzruszony 
po przeczytaniu listu. 

Biedna, nieszczęsna Ameryka. Nam się 
wydawało, że jesteśmy najnieszczęśliwszym 
narodem pod słońcem; w, naszem egoistycz- 
pera ześlepieniu sądziliśmy, że zawistny los 
specjalnie na Polskę się uwziął, tymczasem 


6 
» EAEN RADEK. 


(sta deska radni = 


(Z cyklu „Opowiadania więzienne"), 


Caly wieczór i późno w noc trwaly aara- 
dy, sprzeczki i szepty, zgodzono się jednak 
powszechnie, że uciekać można i trzeba. 

— Ale jakże my w tych naszych, białych u- 
draniach? Toż jeśli nas mie wystrcelają jak 
gęsi, to gdzie się tylko pokażemy, będą pa- 
trzeć jak na wariatów i połapią — rozmyślał 
Fertwer, naradzając Się z Jaworskim. 

— Widzisz, akuratnie w środkowej basz- 
cłe jest sklad cywilnych ubrań aresztantów. 
Oderwiemy ki -Ikọ | — na wolność. Nieszczę- 
ście tylko, że tak bardzo jesteśmy Osłabieni, 


` mo, ale trudno, 


Na drugi dzień wsteli wszyscy jakby zdro- 
wsi i silniejsi, A gdy wyszli na spacer — o- 
czy ich nie mogły się oderwać od białych de- 
sek pod tnurem. Wydały im się dzisiaj jeszcze 
piękniejsze i takie jakieś — poprostu — ko- 
chane! Szczególnie Józek, aż mieszał spacer. 
Przystawał, zogapiał się bez powodu, czegoś 
stęka! jak człowiek, który raptem spadł z wy- 


sokiego drzewa. 
— zainteresowali się sąsie- 


— (w tobie? 
dzi, 
53mm E mie, — odparł zawstydzony, obciera- 
jąc kroplisty pot z czola, — Wyobraziłom go- 
bie tylko, że przystawiłum jedną deskę, wdra- 
dit się na mur'i pesa ua drugą słro- 


„ROBOT RI R Kodaka A października 909% 


la się przekonanie, że (Wi w > itwar- 
da ręka są tylko dla warstw pracujących, 
ale że posiadacze i uprzywilejowani wszel- 
kiego rodzaju mogą sobie drwić 
4 watte) ręki administracji czy 


zę przegież dziś lada szofer koz 
üy, czy wojskowy. rozbijający ludzi 1 
licy, dada 'siepacz moskiewski, który 
skę katował, a któremu dziś Polska udzie- 
la gościnności i ofiaruje zapomogi — są to 
ludzie uprzywilejowani, dla. których wa. | * 
da ręka — nie istnieje... | 
czasie. przedlużającej się w fleskoń | 
czoność wojny, przy systemie praw wyji it- 
kowych, na le coraz większego rozzu 
walenia „reakcji ubieakij -= klasy pošla- 
dające budują państwo nie |  prawor adne, 


lecz policyjne, a znamieniem państwa po- | a 


licyjnego jest samowola i. 
ry, srogość i bezwzględność w 


wobec ludu pracującego. 


panion AA 
„dolu“ 


Mazowsza Pruskiego są niepewne), jednak pod 
względem ekonomicznym jesteśmy ciężko po 
krzywdzoną ofiarą wojny. -Nie żądamy też od 
rządu, aby na wzór angielskiego w przeciągu 
czterech miesięcy zlikwidował całkowicie ber 
robocie t doprowadził przemysł do dawnego 
stanu rozkwitu Natomiast mamy prawo Ka- 
iegorycznie żądać, aby liczba bezrobotnych nie 
powiększała się, ale choćby zmalała do poło- 
, Pod pewaym względem położenie Pol- 


Angliji. Tam armję demobiliizowano; 
botni rekrutowali się przeważnie z uwolnie- | 
nych żołnierzy, okeło 335 tysięcy zdemobijizo- 
wanych zwróciło się do urzędów pośródnict wa | p 
pracy o zajęcie. Polska nietylko nie demo- | p 
bidizuje, ale powołała już pod broń cztery rocz- ri 
niki, Oderwanie od pracy kilkuset tysięcy lu- |. 
dzi młodych i zdrowych powinno było zmniej-| 
szyć ilość pozbawionych zajęcia, zwiększyć po- 
pyt na siłę roboczą. A jednak. w pz 
ptrzymaliómy wzrost 
“O naśladowaniu Alblonn wołają nasi pol- 
scy ministrowie. Naśladujcież ją przedewszyst. 
kiem wy panowiś. Wiedy klasa robotnicza 
może również zechce się chwycić angielskich 
sposobów. walki, Lecz nie myślcie, że ozna- 
cza to traktowanie kapitalisty i rządu przez 
rękawiczki, obchodzenie” się jak z miękkim 
jajkiem. Pamiętajcie, że i caje wie, to to 


są strajki gó: ailków, kolejarzy i robotaików | 


portowych 2 ta a MARSZE A 


W. Kiel. 
SSC WATA PASE Jh Og O 


możemy się pocieszyć, że w Ameryce „roi się 
poprostu od różnych bolszewickich agiiatorówą 
strajki różne trwają bez przerwy”. 

A więc i tam, za Atlantykiem nawet? 
Poprosiu wierzyć się nie chcel Czyżby w A- 
meryce nie było „fachowych“ ministrów, albo 
rządu, któryby miał odwag 
„twardą rękę'? Czemu i 
ią sobie ministrów 2 Polski? Za mąkę i 
szmalec moglibyśmy im kilku w cenie koszłu 
udstąpiś. 

Czytajmy jednak dalej. 

„A 00.do urzędników, to teź niezbyt świet- 
nie się dzieje. Korupcja i prolekcja są na 
porządku dziennym“, 

Tout comme chez nons; ale na to my.A- 
meryce nie poradzić nie możemy. . W obliczu | szeć 
tej plagi jesteśmy również bezsilni, a „twar- 
da ręka”, rządu, gdy dotknie się tej bolączki, 
dziwnie mięknie i lagodnieje, 


| m Amo, côf chcecie. Wysoko, siarczyste... 


Potoczyło się teraz życie w celi zupelnie į ńadzie: 


innym torem. Pocichu, ostrożnie, ale z prze- 
pełaionym radością sercem gotowano się do 
dogh Kto miał kogo przeprosić, to przeprosił; 
cd przebaczyć, w Debay: Zapanowa- 
ta” w stosunkach sieti serdeczność, siapke 
się w celi dawno niesłyszany gość, mowy to 
warzysz — śmiech i, 00 chwilę, rozlegał się w 
celi to tu, to tam — opromieniając twarze 
swoją dziecinną beztroskliwością. 

Ta — oczekiwana, ła mająca przyjść =< 
Wolność, godziła teraz wszystkich jak najmit- 
szą Siostra, 

Pod jej TEE —— jak pod tchnieniem 
wszechwładnej, cudotwórczej wiosny == TOZ- 
marżały szare, skute lodem w'enpienia i smut- 
ku beznadziejnego twarze więźniów, ożywa- 
ły zmęczona serca, budziła się ze Snu dlugie- 
go, zawsze piękna jak różana zorza wschodu į 
i majwierniejsza kocharka człowieka — Na- 
dzieja! Pod jej to stłodkiemi pieszczotami du- 
szy, pod jej czarowuym, lecącym w dal uśmie- 
chem—-przypomniał sobie Józek nagła wszyst- 
kie piosenki, jakie tylko kiedykolwiek słyszał 


i wyśpiewując od rana do wieczora zdumie- fed 
wał całą celę ich mnogością. Zaś stary Zawi- 


chowski, zapomniawacy o łyżce, śpiewał tylko 
jedną, ale zato, soraz to innym: glosem: sa 


„Na bik chłopci, na bik wsi, 

Bo wor muża nese, (EW 
Jak zobaczy mene z wam, ` 
To go febra irase“. 

Kwi cienko i R w pz grubo: 


| domości powczechnej j coraz bardziej utrwa-| „Pojęcia 


t| e i jego dzialałność jest prowokacja. Bo take 


go straiku. Turi owdzie dają się jednak sly- 


kob PEro i że 


hulanka — krwawa zabawa katów ludu. A 


'| kroku jednego zrobil 


Ne 348. 


aeea 


Rz 
mię. macie — pisze korespońe 
dentka z Ameryki — dð „jakiego stopnia Ży= - 
dzi tu odgrywają ważną rolę. Zajmują ar 
wyższe sianowiska'+ | 
> tou nas jeszcze nie jest. 
przed kilku dniami, były 
sił pi blicznie mowę, któe ` 
girykiem dla Żydów”. 
wał "Widocznie w A= 
nieryce grasu;e epidemja se pad pomiędzy 
zydentami. W takim razie U nas jest znacze 
le „Ów AŚ myśmy tak bezlitośnie wyzyski--, 
- biedną. Amerykę, ogałacająe lą za 
kiego, co się tylko daio wywieźć! Co 
kanie pomysla o zas 
„ Wartoby. yśleć o kweście na rzec 
Z: 
oże byśmy im wydłali trochę węgla, . 
R, trochę jaj, trochę skór? Bo czem” 
Ameryka gorsza od biednej Aw- 


26 też Morgentau, ant Hoover ani słowem 
o tej biedzie nie wspómnieki Ostatnią koszu. ' 
tą byśmy się z nimi podzielili, 

Ambitne bestjo. 
Ale że | Reymont zupelnie -do taniego © 


| Ameryce pisze. 


No; Reymoat to posta. A poc patrzą sz 
Świat przez różowe szkietwa, = 


Raman Boski, 


OEE A RYS BIESEN E EEE 


Perlai Ura. 


> Shotok p. Tabskiego. 

< Czasem i „Kurjer Warszawski” może p% 
zwolć na parę myśli „głębokich", Ma wszak 
wego na to „myśliciela“ którym jest mily dla ! 
czytelników tego kojłuńskiego piż 
sma i nie mniej sympatyczny o i$ dla tenże 
rów moskiewskiego „citoyen“ ioi. Więc 

piórem swcim nie mniej giętkim niż kark, ze- 
chciał pan W. R. poruszyć. Komunikuje więc 
. R. swym czytelnikom szereg „nowia”, nad 
którymi hy rozmyślali przegryzając oiastkiem. 
+Cała Europa miota się w konwuisjach. spo- 
łecznych; głód, straszliwe. gorsze może od samej 
wojny, dziedzictwo burzy wojennej, wyżera szpik 
z kości narodów; strach przed jutrem wyje uż 
rozstajnych drogach; chaos kiebi się we wszyst 
kich życia dziedzinach a.4 krwawego i piekial- 
nego zamętu wylatują wciąż jakieś sirasznę pr- 
tania bez odpowiedzi. i 

"A po tych „genżalnych” faasoaina 

rzuca „straszne” słową: 
Nikt nie wie œo mu dzień jutrzejszy przy” 

"niesie: rynsztok, czy łoże puchowe? Kurulne krze | 
ało, czy nóż gilotyny? 
cie że na tem konięc? eż e 
n W. R. jeszcze inne zrobił AeA 
A ma ulicacit soują się blade twarze. A ca. 
pa ktos zajrzy przez okno świetnej restauraojł 

i pięść zaciśnie. A czasem kogoś ołolem obryzg* 
rozbrzmiewająęy śmiechem pijanym zamochód $ 
słychać za nim przekleńsiwo głodnaj ulicy. 

Czy Polska nie rozumie, że siedzi xa beczce - 
grochu? a 
Czy świat szalony nio widzi, że lego orgia 
f wę prowokacją 1... leniem? 

Czyżby p. W. R. chciał przez to powiedzieć 


byśmy mogli powisdzieć, gdyby nie to, że zna- 

my wartość liryk p. W. R. przeznaczonych de 

odczytania przy ciastkach i czarnej kawie © . 
B. K. nie móże zpać. 


e Cela nasza. prasa burżuazyjna poprosta 
wyje z. radości, że tak się popisała policja t 
inne or administracji w tłumieniu rolne- 


erego żalu“ nutki, że za mało się 
zą prędko skończyła się ta po- 


u pana B, K. ta „łaskawość” rządu nawet seù 
ENO CEJ 
Grała śm w sercach poezja, grała radość < - 


chory Dalicki czuł się coraz lepi". 
Opiekowsłi się też nim wszysty. kiss Ri 
misek gdzie jeno jaki tel: Epi y 
Sli choremu. - 
| — waj, brachu, bo to przyjdzie 
ci ainat RE datę Bóg wie jak dalekch' 
się wzdragał, nia chciał, że le | 
ich 8 objada, ale go zwymyślano: 
„Ty na nas nie zważaj. My tam feszeze 
|| supskie konie o suchym kiju trzy mils 
ecim, 


aep VIS bł poslaedy jed, bo tak ma ta 
— Ty nig tylko wsuwaj — mówił. — l 
Ghóesz! czy nie chcesz, złe, czy dobre—wszyste 
ko jedno — uważasz — wełna, mie wełna.+ | 
Zdrów będziesz jak býk, powiadam ci, ino się 
talk w sobie zbierz, a krzepko, to chorobę zaraz 
djabli wezmą. Uważaj tylko co ja robię. Weta 
nio jesteś chudszy odemnie, 
więc się też „zbierał” w sobie, ile miat | 
alo rwąca Się do życia dusza nie zdołałą 
tchnąć życia w umierające ciało. Poklae 
dał się też często, ale nie dawano mu spokoju 


_— Nie leż tak nie leż, bo porras) 
stają sig w tobie e ar nie ma 


Watawa? tedy 1 patda sę po oz» gö 
już omdlewał te straszliwego utrudzenia 
zai pod pachy 1 ik do ta, abr ai 
pal świeże powietrze. U 


z podboje oe a 


R 34% 


odbiera, bo oto we wczorajszym „Kurjerze 
Warszawskim o represji powiększenie woła, 
gdyż inaczej: 


agól nie widzi czarne aa bimiem, jakie są ich 
gele ostateczne. dopóki czlonkowie P. P. S, mo- 
ga mieć koncepty „popierania“ roboty komuni- 
„stycznej (he, he!), dopóły uikomu z ludzi poli- 


Aresztowania, wyroki administracyjne, 
wyrzucanie służby 2 folwarków trwa w całej 
pelni. Sprawia to wszystko wrażenie, że ktoś 
umyślnie popycha służbę folwarczną do eks 

w. 

Pi pow. Wysoko „ Mazowieckim, tolw. 
siórce (właśc. Gawroński Edw.) matka Tom. 
Pokropzkiego nie chciała doić krów za 20 mk. 
kwartalnie, na co wedle ugody miała prawo, 
mówczas dziedzie wydalił całą rodzinę. Wte- 
dy delegat Jan Budnjak i Siefan Adamski 
gwrócili się do obszarnika o wyjaśnienie, za 
co stracili zajęcie, Obecnie p. Gawr. zaskar- 
tył Budniaka do sądu o eksmisję za porzuce- 
mie pracy. 

- W pow. Kolskim prócz podanego Kay- 
chalskiego, aresztowano jeszcze Mohitę Fran. 
i radnego Szamałka. Wogóle w pow. aresz 
towano około 70 ludzi. W poniedzialek fesz 
cze bito, a we wtorek aresztowano 6-u ludzi. 
Dziedzice wszędzie wyprawiali aresztującym 
uczty. W Osieku Małym aresztowano i rzete!- 
sie pobito Kieszkowskiego i jego ojca. Te- 

ostatniego zemdlonego wrzucono do rowu 
i lak zostawiono. W dobrach Lubitowskich 
pani Niemcjewskiej pobito i aresztowano 4 
delegatów. Kolbowano i areszłowano: w 
plicach, Piotrkowicach, Krzewie, Lisicach, Po- 
nętowie Dolnym i Górnym i w Olszowie. Woj- 
sko czyniące gwalty było pijane, wogóle dzie- 
dzice ugaszczali policję i żolmierzy za katowa- 
mie bezbronnych. 

W niedzielę przybyłych na zjażd areszto- 
wano. Związek zapieczętowano. W Węgrow- 
skim aresztowano Michałowskiego; zabrano 
mu pieniądze złożone na kooperatywę. W pią- 
şek zeszli się ludzie, aby starać się o nwołnie- 
sie Michałowekiego. Nadszed? komisarz z po- 
licją | aresztował przew. Bańskiego, z łolw. 
Ruchna - Dergzcza 2 dziebmi, Równego; z Ru- 
chanki — Golębiowskiego ; Skorupkę. Ogé 
łem aresztowano 13 ludzi. Resztę bito i kok 
bowano. Strzelano również, skutkiem czego 
delegatowi a Kortnicy przestrzelono nogę. 
Prócz tego aresztowano w Kadzimirowie — 
Andrz. Lipka, w poniedziałek w Kostnicy del. 
Zydacza Al, 2 ordynarjuszów, oraz Czajkow- 
skiego z Popowa. W Popowie dziedzic po 
strajku usuwa 2€ służby, wogóle zaś nigdy do 


zwięzek otworzono, 
stoją w Gostyninie, Sokolowie. i Sierpow. 

W powiecie warszawskim dziedzie chce 

; 4 jeszcze nie puszczonego z więzienia 


JTzuci 
Dziubińskiego. W Górze na Kędzierskiego 


wia mu pracę. dotychczas % 
wolniono 38 aresztowanych, W ca? 
związek otworzono. . Siedzi jednak 19 deleg. 
z Janówną na czele (patrz koresp. z Kôzienie). 
W czasie aresztowań biło w pięty. 

_ W Grójeckim kilku ludzi uwolniono, ska- 
zując 18 admia'stracyjnie. Jeszcze w areszcie 
sę znęcają: Gedykowi np. nie można podać 
nie do jedzenia, 

W Os!rolęce gledzt Kwiatkowski Jan za- 
prany na siacji Pasieki. W folw. Ponikiew 
Mały, gdzie Kwiatkowski pracował, pan Gór- 
ski nie daje pozostałym dzieciom absolutnie 
nie do jedzenia, pomimo, że matki nie mają. 
Najstarsze z czwórki ma iat 14, najmłodsze 4. 
Jetel: wcgóle może być mowa o winie czyjej- 
kolwiek, tu w każdym razie dzieci nie nale- 
žaloby skazywać na śmierć głodową. 
` W Radzyniu, pie mogąc złapać nie ezton- 
ka zwiazku, przewodn. kosperatywy French- 
wicza (był w Warszawie) policja wpadla do 
jeg prywatnego sklepu, zerwała patent, a na- 
stępnie skiep opietzętowała. "W. Suchowcli 
pose? książe Czetwertyński spajał żołnierzy i 
policję, ugaszcza? ich sutymi obiadami i owo- 
cami, wzamian za co policja zaprowadzała ład 
i porządek w jego dobrach, katując i aresztując 


browski, wraz ze swoim pomocnikiem stale 
giszczą we dworze, mając tam mieszkanie | 
wikt. Podobne dostają również od dziedzica 
stałą pensję, Rządca Zakrzewski, jakimś cu- 
dem uwolniony z wojska (zdrów i w wieku 
poborowym) oprowadza po wszystkich felwar- 
kach księcia policję i sam pokazuje kogo na- 
łeży tylko bić, a kogo prócz tego i areszt% 
wać. Wszędzie robutniey są w slraszny spo- 
sób skaiowani. W Suchowoli aresztowano: 
B'alka, Matejeka i Kabałę. Nad tym óstatu'm 
znęcano się szczególniej — bił go sierż. Da- 
browskt przez cała drogę do aresztu. Kabała 
od kwietnia był niesłusznie wydałonym. Pó 
presztowaniu w więzieniu Radzyńskim bito 
dch odziennie: doktór bada wprzód, kto jesz 
cze może wytrzyn.ać. Obecnie ich wywieziono, 
mle niewiadomo gdzie. W Planlach areszto- 
| wazo Jarzewskiego i fornala, który przyjechał 
dę”zooperetywy po só. | 

- Wogóle w majątkach księcia posła sketo 
<A j 3 


służbę. Należy zaznaczyć, że sierż. policji Dą.; 


‘ROBOTNI E, sobota, Z pazitera JWTY e. s 


tycznie odpowiedzialnych nie wolno spać spokoj 
mie. 


Dla snu spokojnego p. B. K. koniesznem 
jest uwięzić wszystkieh, kto ten sen spokojny 


Dopóki agitatorowie są wolni, dopóki szezoki | mu płoszy, Bo gdyby B. K. wiedział, że w Pol 


aco niema ma wolności żadnych  agitatorów 
prócz emdeckich i że wszyscy socjaliści są o- 
sądzeni w zamknięciu — to, bądźcie pewni, 
że mialby sen zupelnie spokojny... 


ay O ZEE EC aa a aa 


Echa strajku rolnego. 


wano wszystkich ordynarjuszów. Areszłówa: 
nych całymi paczkami odprowadzano do wię 
zienia. 

Plenipotent księcia p Szłaski wywiesił w 
tolwarkach ogłoszenie: 1) aby wszystkich de- 
łegatów ze slużby wydalić (rodziny areszłowa- 
nych już wyrzucają), 2) wszystkich biorących 
udział w strajku usunąć od Nowego Roku. Da- 
lej każe wysiępować ze związku „bolszewio 
kiego‘ a zapisywać się do „żóliego”* — chrze- 
ścijańskiego. Pewnie sam stanie na jego cze- 
ie. Oto jak się wywdzięcza książe swoim wye 
borcom. r 

ss 

Yuteresanci, chcący telefonicznie rozmówić 
się ze Związkiem Zawodowym Robotników 
Rolnych od 8 dni otrzymują siereęotypową od- 
powiedź: „nie dzwoni”, Zapytujemy: czy To- 
warzystwo Cedergren zaniedbuje swe  obo- 
wiązki specjalnie w stosunku do, Zw, Zaw. 
Rob. Rolnych, czy też jest to jeden z przeja- 
wów „twardej ręki”. 


KRoz:enice. 


(Korespondencja własna), 


Strajk u mas rozpoczął się w czwariek 


dn. 16 b. m., a już w śwodę po poludniu aresze 
towano naszą sekretarkę, tow. danównę, po- 
czątkowo aresztem domowym, gdyż była cho- 
rą i według orzeczenia lekarza, miała dni pa- 
rę spocząć w domu. Lecz w nocy tego samego 
dnia z rozkazu starosty wtargnęła do jej 
mieszkania policja, przemocą ściągnięto ją z 
łóżka i, jak zbrodniarkę,,nie pozwalając zæ 
brać nawet bielizny, odwieziono furą do Ra- 
domia, oddając w ręce prokuratora. Sekreta- 
tjat P. P.S. i Z. Z. R R. zamknięto po szcze- 
gółowej rewizji (nie znaleziono nic), a klucz, 
wraz z 1500 rb. 1 1 złotą obrączką zabral ko- 
mendant policji. W mieszkaniu tow. Janów- 
ny, po jej wywiezieniu, został eerber z kara- 


binem, warlując tem wewaąlrz oały dzień | 


(na œ szekał?), 

Strajk od czwartku, mimo strasznych re- 
presji, ogarnął do niedzieli cały powiat. Po- 
licja bulała jak za doLrych carskich czasów. 
Katowano ludzi w barbarzyński sposób, zmu- 
jąc ich do pracy. W Obiasach bito ludzi 


Jw do krwi. Aresztowanym, których by- 


ło przeszło 30 — trzy dm nie dawano nie jeść, 
a od 22 b. m. (po ukończonym strajku) używa- 
no ich do przymusowej pracy, fak zbrodnia- 
rzy, w majonacie kozteniekim. Nie darmo ko- 
mendant więzienia bawi się razem z admint- 
stratorem powyższego majoralu, p. Sobur 
skim, który przez jeden wieczór potrafi kil- 
kaset koron przehulać, i 
Obszarnicy także nie spati, prześladując 
strajkujących na swój sposób. Jeden z nich, 
właściciet fol. Piskorowa, wyrzucił zupełnie z 
pracy 6 formali, a reszłę terrorem zinusił do 
» p : 


cja idzie na rękę obszarnikom, nięch posłuży 
za przykład następujący fakts 

" Oto nie podobał się p. administratorowi 
fol. Brzesce nasz delegat Ant. Kopania, więc 
doniósł do policji, że Kopania jest poboru- 
wym. Natychmiast go aresztowano jako de- 
zertera i trzymano w więzieniu, dopiero na 
naszą interewencję puszczono go, gdyż ud» 
wodniliśmy metryka, że urodzony jest w r. 
1902. Lecz obecnie aresztowano go znowu fa- 
ko dezertera na żądanie tego? administrata- 
ra i trzymają go dotąd, choć już udowodniono, 
że poborowym nie jest, 


I takie rzeczy dzieją się w wolne? Polsce. 

W. poniedziałek strajk się skończy! na 
wezwanie Z. Z. R. R. Wszyscy delegaci sie- 
dzą jeszcze, jak również i tow. Janówna w 
Radomiu, choć już 4 dni minęło, jak straik 
się skończył. Nie wiadomo, kiedy „dobrotli- 
wy” p. starosta raczy obdarzyć ich wolnością. 
Na tow. Janównę szczególnie się zawziął, gdyż 


gra łu rolę zemsta osobista p. komisarza, | 


prawdopodobnie za korespondzancje, zamiesz- 


ezana w naszych pismach, Karik, 


Węserów. 
(Korespondencja własna). 
Krwawe represje se strony polei, 


_W środę, dn. 15 b. m. otrzymał tutej 

Związek Zaw Robotników Folwaren. 
nych zawiadomienie, iż proklamowany zostal 
ogólny stra'k rolny. To też podjęto w naszym 
powiecie akcję stratkową, która odrazu przy- 
ięła poważny charakter. Wiadomo też był) 
pambkom, Że starosta powiatowy chce im 
zamknąć związek | przewodniczączgo zaate- 
szdowań. Z tych powodów zaczęła się straiku- 
jąca służba tlumami schodzić do miasta. by za- 
pobiec możliwym represjom. Tłum robotmi 
ków, który skoncentrował się na Rynku otrzy- 
mał od siarosty rozkzz, ażeby Się roze'ść I od- 
dać przewodniczacego w ręce policji. Starosta, 


p. Włodzim'erz Karyłowski, widząc że pole- 
cente jego nio zostaje spełnione, rozpoczął ak- | 


cję zbrojną, w której wzięli udział połicjaneć, 
wojsko i żandarmi, 

Huk strzałów karabinowych, ręczzych 
miotaczy i różnego kalibru broni, wstrząsnął 
miastem. Bito bezbronne kobiety, które trzy- 
mały dzieci przy piersiach. Po półturagodzia- 
nej bitwie zaaresztowano i odprowadzono do 
policji na zeznanie dwadzieścia kilka osób, 
między którymi znajdował się również ! prze- 
wodniczący. W gronie tem znajdowała się ko- 
bieta, którą w ordynarny sposób hito po g% 
łem ciele. Tejże nocy wszystkich, okuto w kaĵ- 
dany i odwieziono do Warszawy. Nasz starosta 
przejęty opłakanym losem skarżących się 
dziedziców, wyprawił ekspsdycje karne na 
czły powiał, ekspodycie te nieustannie prze- 
sladu’ 6ira'kujących, areszłują i tranzlokuj 
ich do więzienia. š 


Ta tiak niy. 


Lubiin, 22 październife. 


Wymienieni poniżej członkowie Zw. Zaw. 
Rob. Rolnych, aresztowani pod zarzutem orga- 
nizowania i namawiania do strajku rolnegu, 
vdstawieni do więzienia lubelskiego. 

1) Szczepan Kempa, 

2) Antoni Borysławski, 

8) Stanislaw Wróblewski, 

4) Józet Mucha, 

5) Józeł Wodzień, 

6) Wojciech Bezy, 

7) Antoni Fijałkowski, 

3) Andrzej Kamiński, 

9) Józef Szatkowski i 

10) Stanisław Wrona, 
pochodzący z Abramowie (pow. lubelski), ska- 
zani zostaM w drodze administrac. przez staro» 
stępo w Lublinie na karę aresztu  jednamie- 
sięcznego. Skazanym przysluguje prawo rekus- 
su do Ministerium spraw wewnętrznych: 

Wyrok ten jest najlepszem wyjaśnieniem 
świadumego kłamstwa, umieszczonego w „Gło- 
sie lubelskim", jakoby aresztowani fornałe 
stanąć mieli przed sądem doraźnym za opór 
z bronią w ręku patroli wojskowej. 


w my H 


ż i ta 

Dlogadi robotak da n p. Paderewskiego 

Delegaci robotników z robót publicznych 
byli wezoraj u prezydenta ministrów p. Pade- 
rewskiego. s 

"Prezydent ministrów po wysłuchaniu fa- 
dań zakomunikował, że poruszy tę sprawę na 
posiedzeniu Rady ministrów. 

Odpowiedź ostateczną otrzymają delegaci 
dziś o godz. 4-ej po południu. 


ia a a a GÓRE a 
Mały feljeion. 
-Dulane zebrane. 


Dziwne zebranie towarzyskie. Trudno po 
wiedzieć, jakiego rodżaju to zebranie, do je- 


kiej ałery ludzie biorący w nim udział należą. 7 


Są tam różni. 1 panowie wykwintnie ubraai 
i chłopi w butach z cholewami: Młodzi i stae 
rzy, o minach weale rozsądnych i wcale nie 
rozsądnych. Uderza dziwny brak płci pięk- 
nej. Załedwie parę kobiet. Wszyscy są w 
dobrych humorach, rozmawiają, szepcą sobie 
na ucho tajemaice jakieś, mrugają do siebie 
i kiwają głowami, 

Nielalwą byloby rzeczą określić, w jakim 


były w celu zeszli się w tej dużej sali. Nigdzie nie 


widać bufetu. Miejsca do tańców również 
brak, * Nikt mie pali, Tylko szepcą, mruczą, 
gadają i gwarzą coś między sobą, skutkiem 
czego od tej gromady istot płynie szum, jakby 
pomruk obłaskawionego tłumu. 

Na przodzie sāli jakieś biura, biurka, wy% 
sze i niższe, wyżej i niżej. Najwyżej biurko 
ogromne, przy niem ogromny, czarny kij, przy 
tym kiju czarny mężczyzna. 

Na lewo i na prawo od tych dziwnych, pół 
okrągłych biurek, stoją długie, smutne, puste 
prawie ławy. ża 
Qd czasu do czasu przybiega do jednego » 
biurek któryś z członków zebrania i gestykur 
luie, jakby cheia? zebranych przekonać. Als 
nikt nie słucha ani jego ani innych, którzy po 
kolei zajmują miejsce przy biurku, Czasem 
kłoś stanie przy mówcy, spojrzy, popatrzy, 
ziewnie j odchodzi. Tylko gdy ten czarny meê 
czyzna v najwyższego biurka mówi, gwar na 
sali ucisza się na chwilkę. Ale na krótko. Bo 
oto znowu wbiegł ktoś na trybunę i mówi, mô- 
wi, mówi, Zebrani z okrutną obojętnością od» 
wracają się od niego jak od jakiegoś nairęta 
i rozmawiają, chodzą, nucą sobie pod nosem, 
ziewają, trą oczy. Biedacy nudzą się. 

Czy to nie jest przypadkiem jakieś ce 
gromne biuro dla bezrobotnych? 

Nie. To obraz Izby Bselntówej podczas 
wozarajszega zebra, Ś 

Zysław. 


REA PER PREY DEJA Z WRAZENIA 0 PORZE 


Ksążki nadesłane. 
Stanisław Wiktor Gór. — W Zachrć- 


niej „reprblice* ukra'ńskiej od 1 Ks!topada 
1018 r. do 22 maja 1010 r. Lwów 1940 r. 

„dózef Pogonowski, — Ostatni Mohikanie 
pomorscy. Nakładem autora. Łódź 1919 r. Co- 
na 2 mk. 

TaTensz Afemczewski, — Reforma walu 
towa w Połsee Poznań 109. 

Wacław Kalinowski. -- Kwesia sr toi 
nią a Białoruś, Warszawa 1920 r. 
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| any, zamęt. 


- Obrady Sejmowe. 


Sesja druga. — Posiedzenie 91; 


YJ znowu posiedzenie-zabawkał Z sześciu ] niku urzędowym wolno z ważnych powodów zgłosić | 534 
punktów porządku dziennego -spadlo ni mniej, nij sprzeciw w przedmiocie zamierzonej zmiany na- 
więcej, jak cztery, i to, oczywiście, najważniej-|żwiska do ministra spraw wewnętrznych. W razie 


szych! Gdyby nie szereg wniosków. naglyob, cale | zgloszenia sprzeciwa przez osoby tego samego 
posiedzenie zalrawaloby na szopkę, za którą mare; zwiska, które proszący przybrać zamierza, z0zwe- 
szałek powinienby przeprosić posłów, gdyby ci | lenie nie może być udzielone: Podanie i. 
nie czułą się doskonałe. w atmosierze bezczynności.| rozstrzyga minister spraw wewnętrznych 
A arewią wożna pogwarzyć, ogrzać się, a i bużectu j damia o swej decyzji tak proszącogo, jak i osoby, 
mieagorszy m które sprzeciwy wniosły. 

Rospoczęłz sę ła karykatura posiedzenia © g 5) O zezwoleniu na zmianę nazwiska zamieści 
4 m. 36. Po odczytaniu interpelacji, marszałek o-| minister spraw wewnętrznych ogłoszenie w Daien- 
zajma, $o pierwszy punit, dziennego, | niku: Urzędowym Rzeczypospolitej  Połskici, zerz4- 


tj sprawa aprowizscji, po raz, niaje się, czwarty | dzając jednocześnie adnotację w aktach stami ep 


noctuje odłożoma, tym razem ma żądanie p. Pade-,j wilnego. y ; i 
rowskiego, kióry chce przemawiać w tej sprawie, 6) Admotacja w aktach stanu cywilmego powo 
a nie miał wczoraj czasu. Zaznaczyć należy, że rząd duje zmianę nazwiska proszącego, jego łomy, a 


obstaja przy misudzie sekwowiru i poda się do dy- | także i tych dzieci, które w chwili wniesienia pw 


misji o ile Sejm odrzuci tę zasadę, | aoi oe 
Zmiany ustawy gminnej i ustawy s representa y, S-y i -y spadają z porządku dzien- 
eji powiatowej E nego. Sprawa wmiosku tow. Barlickiego i Peria o 
byly przedmiotem ustawy komieji administra- pomocy bezroboinym odłożona wskutek nieprzygo 
jnoj. o której reterował pea. 'Kiernik: towania druków. Po za porządkiem dziennym przy- 
n Budżet ciai samofiądowych b. Galicji opiera! stąpiono do załatwienia sprawozdania  Kom:zji 
się w znacznej mierze na dodatkach do podatków. | "27bowej w sprawie waiosku poe. Trzcińskiego o 
Autonomja podatkowa tych cial" była ograniczuna. | "9 enie OSY waatżiowych od. pidiniinie 
także co do tego, że ich uchwały musiały uzyskać | Pzyiesielskiego. 


dania wie były pełnoletnie, 


3. ROBOTNI R sobota, 25 października -1919 z, 


zgodę wyższych instancji, więc w razie przekrocze- 
nia pewnej gremicy ©0 do wysokości dodatków — 
trzeba było uchwały sejmu galicyjskiego i sant- 
cji cesarskiej. 


Pos, Osiocki *rytlomaczył, że tu idzie ò to, aże- 
by sprawę:papierów, kióre nie zostały ostemplowa- 


SE 


Przy sposobności przypomnimy p. Falkowskismw 
wczorajsze wystąpienie jego. 


4 


ięste opałowej. Rząd nie uczyni! tego, co do nies 


ki dła zabezpieczenie węgła. Ogółem w Zagłębia 
jest. okolo „100. tys. ton węgla. Podobno przyczyną 
tego nagromadzenia jest brak wagonów. Podobne 


sprowadzanie węgla camochodani, bo koleje mają 


Wspomina on na wsiępie o grożącej krajow ` 


go należy, zby uchronić kraj od tej ufęski. Mamy - 
{w Zagłębiu nadmiar węgla. W kopalni Aleksandra 
obecnie tysiące ton węgla, który dziś już się 
pati. W kopalniach Renarda trzeba wznosić budyh= , 


ciwy 4 tys. wagonów gdzieś utkneło na wschodzie. Nas... 
| zawad sza biurokracja twierdzi, że nie można pozwolić nx 


przygotowaną kontrolę tylko do przewożenią węs 


gla koleją. Nasza biurokracja zapażrzyła się widocz 
nie na biu rosyjską, 

Mówoa wspomina dalej o systemie ratamikor 
wym, który panuje w Zaglębiu przy wydobywaniu 
węgła. Traci się przytem 50% węgla, a robotmcg 
muszą pracować wśród wydobywających się gezów 
Trzeba ukrócić ten bandytyzm, a 


do Komisji opałowej, 

Brek chleba i opału w Łodri, 
zagrałający knłastrołą miastu, był przedmiwćem 
wnfosku pos. Wastkiewiera | tow. Wniosek fen © 
znany został jako nagły | odosłany do komieji ops 
towej. i aprowizacyjnej. ©: í 

Stan rooy w więzieniach i obozach koneen 
tracyjnych na Wschodzie. i 
Wniosek nagly frakcji maszej uzasadmia 


lzba przyjtwje naglość wniośku 1 òðsyla go | 


tow. Niedziułkowski, Jest to pierwszy - 


ne w zaborach austtjackim i pruskim przez pań-|z calej serji wniosków, które będą pzzedłoż 
stwa ententy, po porozumieniu się z zaprzyjaźme |ne przez członków komisji delegowanej przez 


Wskutek wojny miasta 1 powiaty mstopotskie hemi państwami, uregulowano za pomocą wniewie-| Sejm w sierpniu dla zbadania siosunków na 


znalaziy się w ciężkiem położeniu finansowera, tla- 
tego rząd w swoim projekcie proponuje, żeby u- 
chwały podatkowe ciał samorządowych były se- 
twierdzaue przez ministra spraw wewnętrznych, 
w porozumieniu z ministrem skarbu. Prócz tego 
zaproponowano pewne rozszerzeuie autonomii po- 
datkowej, mianowicie prawo uchwalania nietylko 
dodatków do podatków rządowych, ale i pewnych 
samoistnych podatków. 5 

Pos. Putek podkreśla, że rady powiatowe w b. 
Galioji są to instytucje księżo-sziacheckie, gdyż 
na 86 przedstawicieli lud wiejski ma tyłko 12, 

Ustawę przyjęto w 2 I 8 czytaniu w całości. 


Ustawa o zmianie noewisk. 


przeszła bez dyskusji w m caylaniu. Oo jej pie 


bramienie w najważniejszych puniiach: 

„4) Zezwolenie na zmianę nazwiska obywute- 
lom Rzeczypospolilej Polskiej udziela minister 
spraw wewnętrznych. Zezwolenie może być udzie- 
lone tylko w przypadkach, zasługujących na stoue 
gólme uwzględnienie. Brzmienie nie polskie na- 
wwiska nie jest dostatecznym powodem do zmiany. 

‘Za zmianę nazwiska pobiera się opłatę w- 
mie 3000 mk. (4500 Koron). Od oplaty może być 
pełen! zwolniony w calości lub w części przez mi- 
misura spraw wewnętrznych. i 

2) Proszący winien wyłuszezyć powody mamie- 
rzomej zmiany nazwiska | wskazać nazwisko, które 
pragnie przybrać, ią KS; 


-.8) Ministər spraw wewnętrznych rozpatrzy po- 
trzebę zmiany nazwiska, a w ranie uznania jej, zas 
rządzi ma koszt petenta ogłoszenie zamierzonej 
umiang w Dzienniku Urzędowym Rzeczypospolitej 
Polskiej, tudzież według własnego wyboru w trzech 
dziennikach nieurzędowych. © 

4) W ciągu dni 90 od dnia ogłoszenia w dzien- 


ficzył na wybuch rewolucji w Europie zachod- 
niej i aa pomoc rosyiską. Gdyby one zawiodły, 
to bez środków spożywczych, suroweów, drze- 
wa, węgła i żelaza długo trzymać się było nie- 
podobieństwem. Należało przetrzymać, rządzić 
mędrze, wprowadzając rełormy zastinicze, 
dobrze obmyślane, beż zbytniego pośpiechu. 
Tak myśleli doświadczeni w ruchu zawodo- 
wym przywódcy socjalistyczni, tego samego 
zdania byli. ci komuniści, którzy mis byli me 
wicjuszami w ruchu robotniczym, Napróżno 
Bela Kühn osirzegał przed ślepem naśladowa- 
niem metod rosyjskich I wskazywał na grożą 
ce z tego powodu niebezpieczeństwo. 

Wysunęli się na czolo ludzie miodzi, pot: 
ni zapału, ale nie mający pojęcia o ruchu ro 
botniczym, ani o zadaniąch gospodarczych, ja- 
kie ma ou rozwiązać. Krzykacze, licytujący się 
w radykalizmie I przez to popularni, stali się 


D riea 


rewcieji Węgiergkiej, 


{Dokończenie}. 


Obejmuląc władzę, proletarjat węgierski | 


największą plagą. Zaczęły się sypać papiero- Pozporządz 


ve dekrety. Uspołeczniano absolutnie wszyst 
ko w sposób nie wytrzymujący krytyki. Przeli- 
cytowano Rosję, w której podczas ośmnasń 
miesięcy lspołeczniowo 543 przedsiębiorstw. 
Tymczasem na Węgrzech uspołaczniono w 
przeciągu trzech tygodni wszystkie domy, fa- 
bryki, przedsiębiorsńwa, domy towarowe, han- 
dle hurtowe, koleje, środki transportowe. So 
cializowano nietylko wielki, lecz i najdrob- 
niejszy kapitał, Niektóre galęzie produkcji np 
młyny i kopelnie zostaly uspołeczuione wzo- 
rowo, bo kierownikami byli starzy działacze 
zawodowi, a szme przedsiębiorstwa należały 
do wielko - kapitalistycznych, ale w ogromnej 
większości wypadków powstał tylko niesłycha- 


Ci sami młodzi Imizie swą bezmyślną tak- 
tyka popierali kantrrewolucję, odpychając od 
Vlasy robotniczej inne warstwy. Znaczna część 
vrzędników i inteligoncji pracowała rzetelnie. 


|| Burżuazja oddala władzę dobrowolnie. Tym- 


jp» 


|ententy maja piętno nieprzyjaciełskie”, 


bia przez Rząd odpowiedniego projektu ustawy. | ziemiach wschodnich, Szerokie kota społeczelńe 
Tylko papiery, ostempiowane przez rządy ententy, |stwa nie maja pojęcia o rzeczywistym stanie 
sprzedaje się na giełdach państw sprzymierzonych, |rzeczy w więzieniach i obozach. Gdyby tem ` 
zaś mieostempławize mają niższy kurs. Slusznen | stan. FOE gora w krajn i zagra” 
jest, aby papiery, co do których wykazać można.| nicą, to Polska moglaby stanać wobec skane 
że 6d dłuższego czasu nie zmieniały właściciela, |dalu. Obecnie przeszło 20.000 osób cywilnych 
traitowano tak samo. jak papiery ostemplowaaa | ziem wschodnich jest albo w więzieniu, albo 
Diatego też Komisja skarbowo - budżetowa prvpe- |jest internowanych. A mowa tu o terenach, - 
nuje, ażeby Wysoki Sejm uchwaki: „Sejm wzywa|kióre, jak wszyscy wierzymy, ciążą do Polski. - 
Rząd do uregułowenia, po porozumieniu sięz za”| W więzieniach niema najprymitywniejszych 
przyjaźnionemi państwami, sprzedaży zagranicz | legowisk, w obozach koncentracyjnych położe= 
nych papierów, które dotychczas, jako nabyte w|nie wprost rozpaczliwe. Ogromna jest ilość 
b. zaborze pruski; i austrjackim w stosunku doj instancji, Które aresztują i wywożą, “a bez 
$ tego podporuczniks lub wachmi- 
luba zgadza się na wniosek Komisji w tej spra-|strza, który kogoś wysłał? do cbozn jeńców, 
2 ryj S © |nicpodobna tego jeńca wydobyć stamtąd. W 
Porządek dzienny wyczerpany. tych obozach są nietylko bolszewicy, ale tak- 
Kilka wniosków naglych odesłano do eipo-|że tysiące reemigrantów polskich, którzy wr£- 
wiednich komisji. Co do innych wniosków nagłość| cali s Rosji bez przepustek. Dla przykładu 
motywują : wnioskodawcy. bł przytoczę, że jeden z naszych kolegów znalazł 
Wesśolość budzi nagly wniosek ; poznańskiego, w Mińsku człowieka, który już od paru mió 


uchiwały reformy rołnej. © 
Jaba przyjmuje nagłość wniosku. 
O natychniastowe dostarczenie wagonów ko 

palniom węgla w Zagłębia, š 


s 


Waioseż ten pochodzi od Związku Żjednoże-| _ Negłość przyjęło t przystąpiono natychmiań do 
nia Imdowego, w którego Świenia zabiera gols ° | Obrad nad samym wnioskiem. | 
(pos. Falkowski; mówi batdżo sluszne rzeczy,| Ksiądz Lutosławski. Nie wiózę powodu ogra 
które przes posłów naszych już wielokrotnie były miczania dzislalności tej komisji do kresów wscto 
podnoszone, lecz wówczma zwalczano ich żądenia. | dnich. Także wewnątrz kraju ludzie miesiącami ai 


masę urzędników i techników wydałow, po-|wa. Każe jednak pamiętać i o jej pozytywe 
nieważ ktoś przypuszezał, iż 
cjonistami, Była to polityka 


dliwa, WE: 


Największą plagą stala się nowa biurokra- | storycznym. : 


cja. Ci sami mlodzi ludzie, niemowlęta coeja: 
listyczne, zapełnili urzędy, rządząc się. w nai- 
głupszy sposób: unikając służby wojskowej, 
Działo się to wtedy, gdy cala masa. zobolnicza 
chwyciła za broń, MYSWANG | 
- Rumuni i Czesi przekroczyli liuję demar- 
kacyfną. Armia zawiodła. Wtedy członkowie 
rządu przedstawili na zebraniu Rady Del. Rob. 


ozpaozliwe. położenie kraju, nic, przytem nie ustroju kapiłalistycznego, by poznał błędy % . 
ogłosila | ajszywe kroki i w przyszłości ich unikał. 


'wpiększając. W odpowiedzi na to Rada og: 
mobilizację robotników, Niesłychany zapał o- 


garną? proietarjat. Robotaicy nie pozwolili się 
_. poddać oględzinom lekarskim. Poszli barbei 


i rozbili na glowę Czechów. Lecz wiadomości 
o tem, o się dzieje wewnątrz kraju, o niesły- 
chancj ce nowej biurokracji, jej wy- 
brykach, odnoszeniu się do ludności i głupich 
emiach odebrały ochotę do walki i 
ostudziły zapał. Dyktatura proletariatu prze- 
stała być dyktatura mag. Wszystkie wysidki 


komisarzy ludowych w celu powstrzymania li. Nie mają oni pojęcia ani o socjaliźmie, anio 
nowej biurokracji, były daremne. Masy znie isto społeczna 


chęcały stę. Armia rozprzęgła się, produkcja 
obniżyła do 20 — 25% produkefi pokojowej. 
Wiedy nastąpił cios rumnuóski. Pomoc z 


Rosji nie nadeszła. Na zachodzie rewolucja nie | St, 


wybuchłn. Sprawa była bezpowrotnie straco- 
na, Pod yła bagnetów rumuńskich do wla» 
dzy doszia reakcja. | 

Autor nie pisze nie o okrucieństwach re- 
wolucji. Można się jednak domyśleć, iż i one 
były dziełem tych młodocianych biurokratów: 
którym broszura przypisuje tyłe kapitałnych 
głunstw. Zdaje się, iż w planach 


okazje się iż 
cha w ciągu 2 tygodni więcej ludzi zgładził, 
niż dyztalura Rad 

Robiąc ogólny bilans dyktatury, 


t 


A 


FAJ czę ; KFN EAREN E $ 

ki p, A a i r £- X ke. 1 LJ = 4 
ARDY ERR RR RE ET Aiie Gi 577. v „ACZ A ATEN ME: R PAPAE 
e T a a a t: aaa N 


$ 


rządu nie 


leżało sianie krwawego postrachu. Zresztą 
kontrrewolucyjny rząd Friedri- | 
podczas czterech miesięcy. | 


Kurżuazja plwa na każdy czyn, który chce ją 


pozbawić władzy i przwem kaduka nabytej- | 


własności. Cltce. go pogrążyć w nieslawie, 
Najlepszym przykładem tego, eo pisała o ko 
munie paryskiej. Nam zaś idzie o wszechstron= 


ne oświetlenie faktów, by proletacjat umiał - 


ocenić wysilki, które czyniono w celu obalenia 


| Czytając powyższy opis wypadków rzuca 
się w oczy parę analogji co do stosunków pol 
skich.  Przedewszystkiem podobna takiyka- 
komunistów, którzy starają się przelicytować 
w 

czej, 
dych 


nie w celu czynienia zamętu i rola mlo- 
ludzi w ruchu. I- u nas zjawiają się Hie 


dzie, którzy chcą jaknajlepiej, 2 ruchem alba 


nie obeznani, albo którzy go dopiero powącha” 
cie ruchu ego. Dobrze jeżeli przez 
czytali parę, broszur. Zalo -przyswoili sobie 
bardzo szybko „ frazeciogię rewolucyjną. Niki 
nię jest dia nich dostatecznie dobrym socjalie 

4 gdyż sami: eli sobie monopol na socja* 
lizm.  Pokrywając irazesami brak wiedzy 4. 
doświadczenia, zapędzają się coraz jw 


swym rewolucyjnym ferworze i chcą w ciągu 


paru dni przewróćć świąt do góry nogami, 9i 


wrotu społecznego, warunkami ekonomiczny: . 
mi, a każdego sądzącego objekiywnie i rzeczó= - 
wo siosunki edsądzają od socjalizmu. W rze* - 


ję się zupelnie z podstawą każdego prze 


czywistości malo który 3 nich sam jest socjae 


| treść naukową socjalizmu. 


SUE ZWECA 


żę; — 5 „ a 


Naumyślnie streściliśmy treść broszury. - 


ąadaniach, nie gwoli dobra klasy robolni 


listą, bo ma tylko trazesy socjalistyczne, a pb 
w. Kioleeii. © 


| 


4 


| szego zawiadomienia, sx2r031Wo 


| 2 zachowaniu się policji aresziowano. 


burmistrz m. Grodzisku, jako jeden- z tych Klubu Robotniczego w Suwalkach. Aresztowa- 
| który protestował przeciwko zdjęciu mu znacz- 


| wił. Dopiero w dniu 28 b. m. na skutek ko- 


jednocześnie p. Steczkiewicz groził, że proto- 
-Auf zostanie przesłany di eądu. 


| małerjalnych, że wobec rosnącej drożyzny z| 


| elnrcząć. Ale na poprawę jego bytu może uży- 
«ać różnych innych sposobów £ nié must za 
|blerać pieniędzy, składanych przez. nalubóż. 


p „og smaczniejsze nawet sumy za olrzyma” 


otwiera lub posiąda sklep z- pocztówkanu. 
Nabycie bardzo tanim kosziem pocztówek mo- 
że być dobrym interesem, ale dlaczego wiadza 
| wprowadza tego «odzaju belszewickie metody 
handlowe? ri KR 


prasę 
encjalistyczną, pobolniczą? Jesteśmy. pewni, śe 
| towarzystwo zbierające pieniądze. na poboż- 
me wydawnictwa, jak mp. „Pistolet do zabicia 
grzechu śmiertelnego", „Ścierka do obtarcia 
twarzy zatwandziałcygo grzesznika”, „Kołderka 


|. cieszylyby się protekcją pana Starosty i 
wolne byłyby od szykan i kondiekat, jakim ule- skusji wniosek ludowców przeszedł niezna- | 


| Ni 348. a ("7 ROBOTNIK” sobota, 25 gańdziemika 1919 e. e 
dą po więzieniech bsz doręczenia ich oskarżenia. | uka: sie wzmianki w prasie”, jak dypłoma-|czną większością. Za wnioskiem głosował 


gKaiądz widocznie na myśl swego Skru- |tycznie wyraził się poe Woźnicki, uzasadniając| ludowcy i poznańczycy. 
Ldłikat ). Woni kilka ona T: zyć swój wniosek, w końcu omawiano sprawę „szmuglu* u- 
|. Sprawę odesłano do komisji prawniczej s pros- Z góry było do przewidzenia, że wniosek nie| prawianego przez wojskowych francuskich, 
ba aby rzecz załatwila w ciągu tygodnie. ` będzie dostatecznie poparty, ale lndowcom szło oi pogiędzenie Komisji oświatowej (z duia 24 
Gwalty policji i wojska wobec robotników rolnych. tna dy i ad 0: zp nie zapom=| paździemika 1919 r.). 
f*Ludowcy z znaku Thuguiła. którzy przez jescze o „ ac pa 4 , LĄ: 
amga igaro ced Mo rodzą A lowóroza dY oa PeR A aiani Aj rzą 
a a w chwili tycznej sirajku razem z caly | ciw > f A . 4 Ę 
Ee: i day napadii na Związek | a2- Towarzysze nasi przyjęli renhat głosowania W. JE, <h 0. da: my Wie oo a 
żądali „silnej ręki* od rządu, obeonie obłudnie, okrzykiem: „Zwolennicy kary cieieeneji” pod adre SBJĘCJ zy AA Łe 7 se ówi = = 
mysiępili z wnioskiem o utworzenie komisji w ce-|sem endecji i lei ogonów. „A A wyróżniało się szczególnie przemówienie f 
Je zbadania nadużyć policji i wojska, „© których PePe" BN braz stosunków w Małopolsce, oraz brak int- 
cjatywy i ingerencji Ministerjirm w sprawach 
i aktualnych szkolnictwa. Tow, Chudy krytyk 
£cha mordu Y ; amm0::0 i |; teat póstępowanie M. W. R. i O. P. w spra 
4 ! : si wach nominacji nauczycieli. pg ei te An 
aś B a 9 m e . 
| INTERPELACJA „_Wawegalec Dudek, lat 24, - pochodził z Oho ONA Adria A TAASEN Gift 
mosia Dobrowolskiego i towarzyszy do Pana | Bieleckiego, pow, b; Aj wieś Biało karp stwz p. Ministra Skarbu, któremu zawsze na 
| had ine Ministrów i Ministra Spraw Zagra. pozostawił wi maa w ) RSNA 0 £)'|cele oświatowe braknie funduszów, gdy na 
nicznych w sprawie mordu, dokonanego „na | UWojs dzieci; przebywa! w Ameryce 7 at, nie ising mniej Koniecznó cele zawsze pieniądze 
; : [mial żadnych tutejszych papierów obywatel ia da. LOOSE hi ocer HT t0 3 
beabrounych robotnikach w Stanach Zjednę. | iz, mimo to został wzięty do wojska ame-| ganid Leżący a a 
czonych Ameryki, Północnej. róg s qty do wojska amo | się wydaje demakratyczna Republika pal- 
A a grz rykańskiego, w którym słażyę 4 miesłąca. ska o wiele większe sumy, niż ua oświaię hs- 
|. jak donoszą pisma krajowe i zagraniczne Jerzy Roszko, lat 40, ur. w Nydek, na Ślą- | 3 i aaga: kar 
dmia 8 września r. b, w Sianach. Zjeduoczo | eku Cieszyńskim, przebywał w Ameryce 6 lat, ki 
mych Ameryki Półaoćnej, w miasteczku Ea% | pozostawił w Ligotka na Śląsku Cieszyńskim ść” Ga 
Hammond (Stana Indiana), prywata policja | żonę Zużannę i czworo drobnych dzieci. (= T l ( 
przedsiębiorstwa Baniach Bion Car a do- A olo. zee yB eny są © CH ran y. 
konata ohydnego mordu aa ronzymi MN- j go, w e przebywał 1 „gdzie zosta-| eM pęk : x 
PA Das iepa aiioa. Są Sa ay aone i KANAL) Poke Slab Gora 
{i robotnicy fabryki wagonów kolejowych w `= Stanislaw Skeisz, lat 38, pochodzi? z pod i u 
téci $ tysięcy (w znacznej większości Pola- į Przemyśla, Polak, w Ameryce przebywa? 14 Warszawa, 24 października. 
cy), żądając 8-godzinuego dnia pracy, uiezna: | lat, pozostawił żonę i B-ro dzieci, Komunikat sztabu generalnego donosi ® 
cznej podwyżki płacy i uznania organizacj: za* Oprócz tego » pośród Polaków zostało B| dnia 24 października: 
wodowej przez fabrykanta. Strajk mial prze-| ciężko rannych, przeważnie z tyłu, 00 dowo: Front litewsko . białoruski: Akeja bofo- 
bieg spokojny: Strajkujący nie dokonali żad- | dzi, że strzelaro do wiekających. wa na odcinku północno - wschodnim osłabła. 


aych gwałtów tak, że wojsko przysłane wów-| Wobec powyższego podpisani zapytująt |- < Wznowioue ataki bolszewickie na odcinku 
czas, gdy strajk wybuchł, zostało przez władze 1) Czy wiadomo Panu Ministrowi Spraw | Borysowa i miasta Berezyny zostały odparte, 
po tygodniu eofnięte, Zagraniczaych o powyższych mörderstwach. Na reszcie frontu bez zm'ary. 


Dnia 8 września robołniey Jak. zwykle | dokonanych na obywatelach Rzeczypospolitej Front wołyński: Pod Olewskiem ożywio- 
egromadzili się wokoło fabryki. Policja miej- | Polskiej? ` | nm działalność artylerji. Oddziały nasze obsa- 
ska wraz z najemuymi bandami prywałuych| 2) Co zamierza uczynić, by winni zabój | dziły Szepietówkę po opuszczeniu jej przes 
detektywów ruszyła gromadą do stojących io | stwa zostali pociągnięci do odpowiedzialności, wojska ultra ńskie. 
botników. Padła saiwa z karabinów i rewol- ja rodziny zamordowanych i rannych otrzymały $ W zast. szefa szłabn generalnega 
werów. Strzelano przez kilka minut do bez | odpowiednie odszkodowanie? — Haller, pułkownik. 
drennych. Naoczni świudkowie zeżnają, ża do- 8) Czy zechcs zwrócić się do Rządu Sta- TR x 
dijano rannych 'na bruku. Ofiarą barbarzyń j nów Zjednoczonych z żądaniem wyjaśnienia | BolSZWACJ pagra posoji 1 Polską. 
skiej rozprawy, godnej praskiej, lub rosyjskiej | sprawy morderstwa I tkarania wianych? ý ; 
policji, padli zabici § A Warszawa, dnia 24 paździeraika 1919 r. | _ Kraków, 24 paździemika. 

Ą COSA orka ppt 5 (KP.). Drogą na Sztokholm donosi „Ku: 
> na u a Koi a T E E TEET TM tiy w 1 rier Codzienny”: Na jednym z odciaków fron- 

INTERPELACJA — — — _[gły pieniadze, pocztówki, nnlepii, na cele so m npdadniego bawi. Meri misia bolsze- 

i a Pana styczne. | wie wie wymi 7 
Mirist sę gr aka rei pda wanie ès powyższego fokte eamowoli i Ek A San Ag franea 
AZ s ludności m. | ZYaltów władzy państwowej, podpisani zapy- | wspólnej akcji z zakresu działań Czerwonego 
gwałtów waga, nostra wr nd. * |tująt : w ta 9 =E=} Krzyża, Misja pozatem dala do zrozumienia, 
Grodna, +". ZE 1) Czy P. Ministror:: znany jest fakt opi- |że ma daleko idące pełnomocnictwa natury 

W myśl pozwolenia P, Ministra Spraw 


poni Ke SK melisa 
| urządzeni ia Pras 2) Co zamiera uczynić P. Minister, aby a czele misji bolszewiykiej stol zaany 
| nsn Ao sg gł 4 żył | podległe mu organy były dokładnis intornto- działacz komunistyczny Polak, dr. Marchlew- 
scowy Komitet P. P, 8. w Grodzisku przesłał | wane o zarządzeninch P. Ministra  ahy owych | ski. Towarzyszą mu eórka I żona, które rów- 
do siarosty pow. Biońskiego zawiadowienie o zarządzeń dowolnie i bezprawnię nie interpre- nież wchudzą w sklad misji. OgSłem misja 
A cyi, j ć dniu prasy w duin 19 b ptowaly? | gec 5000) „składa z ośmiu cżłonków, w tem sześcin 
RE gaj upie g Gi Wią abaneinia |. 8) Czę skłonnym fest P. Minister wydać Polaków, jeden Rosjanin i jeden Grek. 
; ` PA PETE I zędzenie, aby bezprawnie skontiskowa- . Rókowania toczą się już od dlużzego czasu 
| ne pieniądze, znaczki i poezlówki zostały na- | we wspomiiianych sprawach, nie doprowadzi- 
| tychmiast zwręcone Komiietowi miejscowemu |ly jednak jeszcze do rezultatów pozytywnych 
P; P. 8. w Grodzisku? ze względu na to, że misją bolszewicka czeka 
Wnrozewa, dnia 24 października 1919r, [jeszcze na jakieś śnieże pełnomocnictwa a 
on IG bm 4 + Moskwy, ar zn szt polskiej rokowania prv- 

+ 5 e wadzi p. waldi, ü 4 

ii „INTERPELACJA „+00 Z -prywatnych rozmów z członkami misji 
posia Koutiętkięgo i towàrzyssy ile" Punów |odnosi się wrażenie, że bolszawicy bardzo są 
Ministrów Spraw Wewnętrznych i Spraw Woj. |skłonni de ukiadów, jednakowoż na innej, 
akowych w sprawie aresztowania csłonków | ziaczrie szerszej podstawie. Członkowię misjł 
PE © P.B.8.w Suwałkach. -00> "u | eświadczają, że w Smoleńsku bawi i czeka tyl- 


ró zuaczków, nalepex, oraz poczć 
w dnia 14 b. m, slarostwu Goręczowo,, 


P-L. e PL HoA Mosofko na wezwanie bólszświcka misia, rozporzą- 
$. -Dola 10 października r. b. władze. woj: ; znajszerszen słnomocnictya 
skowe zaaresztowały Waclawa s: a myta oP s „4 


d h l eg” szyk: mel ka 1 . y i 
| wise Korhola mia ionnas BoP. | Pó OO aa T. M 
w Suwałkach, Bronisiawa  Augusitynowicza, 
Leonarda Grudzińskiego (ojca), Leonarda 02 08 POREDA tig 
Grudzińskiego (syna), czionków Balskiego| -- -0 Niemty p Górtym Sląska. 
kie „Wroclaw, 24. października. 
u P, A. sę Heis 22 Aa przybył tutaj 
* ; ; | prezydent em z enia wystawy. 
czony. do: biura policji. Na żądanie burmistrza, | roS wania, odpowiedział, że w sprawie tej age ry zj OE RE 
aby nałychmiasł spisano protoku, komendan | 7 naczyć należy, że, wyżej wypomułęni | 82882% — Bell, minister Heine, wiceprezydent 
deni miasta —— dr. Wagner, witając przybyłych 


działów powstańczych połskich w Suwałszczyź. | 4 
aga y i P EE S | przędglawił brak środków transportowych 8 
brak węgla we Wroclawiu. Minister Heine 


Wśród aresztowanycł znalazł się i miejscowy 
'nych wywieziono do Grodna. Komendant. po- 


ka. Burmistrz został w brutalny sposób zawie |. (l w Suwałkach, aapyływany o przyczynę 


respondenci w „Robołaiku* zawezwał do się- 


bie burmistrza i występując w. zoli oskąrży. nie przeciwko Niemcom, że brali czynny u- 


Bog wi JE 3 p dzia? tych walkach i udzielali wspćlni 
ciela, tendencyjnie spica? probokuł, żądając ||". 4 a siak tardia przyrzekł zaopatrzyć Górńqy Śląsk w kartofle. 


całym Klubem robotniczym pomocy oddziałom 
powstańczym, 

Dziś w Wolaej Rzeczypospolitej Polskiej 
ludzi tych aresztuje się nisprawuie, nie wiado- 
(mo, za ©0. T owi: 

> Wobec- powyższego podpisani zapytują: 
4) Czy PP. Misisiwom auane są iakty po- 
wyższe ? „6 zbożowa 
2) Co zamierzają uczynić PP. Ministrowie, 
aby niesłusznie aresztowanych natychmiast u- 
wolniomo? = 


pod nim podpisu burmistrza Rembowskiego. | w Podczas zwiedzania wystawy górnośląskiej 
przemawiał komisarz państwowy — Hoersing, 
wskazując na bliskość plębigcytu. Prezydent 
państwa Fbert zapewn.ł, że najwiekszą obec 
nie inoską państwa jest utrzymanie Górnego 
Śląska przy Niemcach. Mioister Heine oświade 
| czył, że Górnemu Śląskowi /zagwaraniowane 
będą daleko idące prawa samostanowienia. 

Jo: Minister Bęll wskazał ha nieszczęśliwe poe 
tożenie niemieckiej ojczyzny nadreńskiej -i z4e 


Rozumiemy dobrze, że pan Starosta pow. 
Błońskiego może być w ciężkich warunkach 


dnia na dzień płaca może mu na życie nie wy- 


| szą część społeczeństwa, bo przez klasę robot. | Warszawa, dnia 24 paździenaika 1019 £ „| pownił, że zwróci. się do wszysikich pariji po- 
uiczą na ich wlasna prase. Nie wiemy, dla: | M ów r MiA aN ; mh, Mityczny ch i stowarzyszeń religijnych z wezwa» 
| czego każał. lub pozwoli: na zdzieranie przez Arsa ujah niem, by posiarały się o jaknajkorzystniejsze 
podwładne mu organa znaczków, alepek ij Bronika sejmowa. dla Niemców' przeprowadzenie głosowania. 
| kontiskowanie > pocztówek; Prawdopodobnie) aw wen CAC e" „A |S'arszy prezydent — dr. Bitta zaznaczył, że 
zbieracze tego rodzaju „kuriosów” zapłacjliby äi -Komisja wojskowa. "> (Górny Śląsk czuje po niemiecku i z tego po 


> sprawę obostrzenia rekwizy- 


j _ Omawiano wodu plobiscył wypadnie na korzyść Nieme 
tych rzeczy. Może ktcś z bliskich mu 056) | oji ciępłet „dzieży, bielizny i butów dla żół. Wio 


ców. Wie:zorem lego samego duia prezydent 
Rzeszy poftócił do Bortina. oj 


jpa? 
Gwalij. niewięckie, 
-. Swzytmo, 24 paźdzteroika, 
QP. A. T). Wiącze niemiackie na Mazu- 
rath przechodzą już do otwariych gwaltów 
wobec obywaleli, posądzanych o  sprzyjanie 
sprawie polskiej. Jednego z takich, Klemen- 
sa Bukałę, wlaścicielą majątku Zdary w po- 
wiecie jańsborskim postanowiono zniszczyć 
zupełnie matetjalnie. Wymówiono mu nagle 
hypotekę i na licytacji sprzedzno majątek 7a 
23,000 marek, podczas gdy zam inwentarz i 
maszyny warte były przeszło 100,000 mk. Ma- 


niemy na froncie. Zjednoczeni ludowcy, któ- 
rzy zachęcają mieustannie do prowadzania da- 
lej wojny 4 oburzą'ą się gdy socjaliści mówią |. 
e konieczności rokowań pokojowych, w dlu- 
gich mowach oświadczyli gotowość dopuszcze- 
nia rekwizycji ale w... miastach. Ludnść wiej- 
ską chcą jednak od rekwizycji zwolnić. 
Wszystkie wykręty adwokatów ludowoe- 
wych Bardla i Kiernika, żeby zamaskować te 
tendencje, nie udały się, gdyż byty zbyt przej- 
rzysłe, W bezwzględny sposób demaskowali 
tę obłudni; dwulicowość tow. nasi: Nąpiórkow- 
ski i Libe. man. Po dlugiej, dość burzliwej dy- 


Może tylko dłutega, że chodziło v 


w. Agaty, pikowana łaskami Ducha ów." it 


Śmuiikowskiego, który przedstawi! ponury o”, 


| 


/% g AŻ 
ENOT g. 


4 
$ 


| 


+ Wróg zgromadził na niektórych miejscach do kontr- 


6 ROBOTNIK”, sobota, 25 pażdziernika 1919 e. 


jatek kupili: Żyd Bauweder z Królewca i ban-|ea się Awalow do rządu francuskiego, aby dopo- 
kier Dietrich z Braunsberga. Fakt ten wywołał | mógł mu do zgniecenia bolszewików i rstowania 


w całej wsi Zdarach wielkie wzburzenie i pro- | ojczyzny od anarchji i nieszczęścia. 


testy skierowano do Landrata. Lecz niedość 
na tem; aby wypędzić Bukasę z jego majątku, 
wrządzili nabywcy w porozumieniu z Landra- 
tem rzekomy napad bolszewicki, wysyłając 11; 
ludzi uzbrojonych w granaty ręczne, którzy po- 


bili i wypędzili Bukałę. 


Rokowenia possko-1.omietkie, 


Nauen, 24 października. 
(F. A. T.). (Radjoiel. si. pozn.), Na wczo- 
zajszem posiedzeniu sejmu pruskiego oświad- 
czył minister rolnictwa Braun, że obecnie to- 
czą się rokowania polsko - niemieckie w spra- 
wie komunikacji kolejowej pomiędzy Prusami 
"Wschodniemi, a Niemcami. Pozatem o 
do porozumienia w sprawie dostawy w do 
dzielnie byłego zaboru pruskiego wzamian za 
dostawę kartofli į nafty. Ustalono również 
zasady porozumienia eo do zatrzymania przez 
rząd polski urzędników Niemców; Polacy nie 
zatrzymają jednak wyższych urzędników poli- 
tycznych i administracyjnych. - 


Radek, 
Berfin, 24 października. 
(P. A. T). „Berliner Tageblatt” donosi: 
Nadeszło przez Warszawę do Berlina wiado- 
mości o aresztowaniu w Grodnie Radka i o 
osadzeniu gó w więzieniu, są nieprawdziwe. 
Radek znajduje się w więzieniu w Berlinie. 


Komanikat raki 


Z dn. 17 paźdz, (U. L. R.). 
Na całym froncie Denikina trwają zacięte boje. 


ołensywy znaczne siły, 

Na bolszewickim froncie spokój. 

Pod miejscowością Teplikom przeszło na naszą 
stronę 300 żolnierzy ochotników Denikina, którzy 
mówili, że na tyłach Denikiną wybuchły ogólne 
włościańskie powstania. Powstańcze grupy. atama- 
ma Zelenego zajęły staćję kolejową Bobryńsk, Bia- 
łą-Cerkiew i Cwitkowo. 

Dobrowolcy odmawiają posłuszeństwa w boja 
1 pozostają w walkach jedynie sami Dońcy (kozaey 
ałońscy). W wielu miejscach otoczono zę wszech 
stron oddziały ochotników (DDenikina), poczem 
zostały zupelnie zlikwidowane, 

Z dnia 18 paźdz. 1919 r. 

Nasze formacje bojowe posuwają się wzdłuż 
drogi koleji Wapniarska - Birauia; zajęły stację ko- 
łajową i miasto Kodymę, 

W rejonie Bracława trwają zacięte boje. Na 
innych odcinkach ochotniczego (Denikina) frontu 
zapanował, po ciężkich ostatnich bojach, chwil 
wy spokój. 

Na bolsewickim froncie spokój. 


Powstanie w Piotrogrodzie. 


' Wiedeń, 24 pażdziernika. 
(P. A. T}. „Associated Press“ donosi: W 
Piotrogrodzie wybuchło powstanie. Jak 
chać kontrrewolucyjny ruch objął także wojska 
sowieckie na frontach, 


Maki ma Piatrogróć, 


Londyn, 24 paździemika. 
(P. A. T.). (Radjotel. st. pozn.). Drogą 
przez Horsea donoszą o ro u ponow- 
mych ataków na Piotrogród i dalej na połud- 
mie pomiędzy Pskowem i Ługą. Bolszewicy 
stawiają silny opór. 


Paki w Roji. 


i Wiedeń, 24 października. 

„(P. 4. T.). Biuro koresp. donosi z Berlina 
pod datą 23 b. m.: Rosyjski dziennik „Pryzyw“ 
otrzymał następujące sprawozdanie z rosyj 
skich trontów z dnia 28 go. Front Judenicza: 
Na calym froncie toczą się dalej walki 2 ro- 
snącą zaciekłością. Nasze wojska mimo oporu 
nieprzyjaciela dotarły aż do zakładów Puti- 
łowskich, i do szosy Piotrogrodzkej, zajmując 
mieś Plawina. Naszą konnica wałczy na przy- 
stanku Kolpino starając się przeciąć komuni- 
kację kolejową Petersburg—Wologda, ostat- 
nią, jaka bolszewikom pozostała. Na linji kole- 
jowej. Ligowo—Orzeł obsadzono miejscowość 
Wirica. Dalej na południo-zachód odepchnał 
mieprzylacie! nasze oddziały i zajął stację Wiel- 
kie Ługi na linji kołejowej do Warszawy. W 
kierunku Pytałowa pomimo przeważających sił 
niśprzyjacielskich wojska estońskie podjęły 
atak. Połączenie kolejowe między Gatczyną a 
Krasnym Siołem t Carskim Siołem zosta? 
przez nas przywrócone. Front Denikina: Na 
linii kolejowej Dmitrjew—Kromy nieprzyja- 
ciel w sile 10,000 żołnierzy przedarł się na na- 
sze tyły, i zajal miasto Kromy, został jednak 
przez nas z trzech strony otoczony. Wojska 
stawiały zacięty opór. który jednak został przez 
mas przełamany. Większa część pierzchajacych 
wo'sk nieprzyjacielskich została niszczona, 
reszta zaś dostała się do niewoli. 


Nowy komendant bolszewicki, 


Praga, 24 paźdizernika. 
TP. A. T.). Czeskie biuro prasowe donosi ze 
Sztokholmu: Rząd Sowietów mianował naczel- 
nym komendantem frontu zachodniego gen. 
Wier"howskiego, który za czasów Kereńskie- 
go był ministrem wojny, a później przeszedł 
na stronę boiszewików. 


prahy Awałowa-formndie, > 


Libawa, 24 października. 
(P. A. T.). Puk. Awałow-Bermondt zwrócił 
się do marszałka Focha z prośbą o interwencję w 
celu zażegnania niepotrzebnego rozlewu krwi ro- 
syjskiej i natychmiastowego wysłania komisji mię- 
kzyspiuszniczej do jego armji. Równoczaśuje zwzz- 


Kongres sowiciów. 


| wszechrosyjskie zgromadzenie sowietów. 
a 


Walki w krajach nadbalickich. 


tylerja ostrzeliwała w pobliżu Rygi dnia 19 b. 
m. angielskie okręty wojenne. Okręty an- 
giełskie odpowiedziały na to dnia następnego 
ostrzeliwaniem niemieckich pozycji. Niemcy 
ostrzeliwują obecnie Rygę z ciężkiej artylerji, 
używając pocisków gazowych. s 

; Helsingfors, 24 października. 

(P. A. T.). Według doniesień z Rygi, wal- 
ki rosyjsko - łotewskie trwają w dalszym cią 
gu. Rosjanie ostrzeliwują glówny dworzec i 
dworzec towarowy w Rydze. 


Pomot amorgbzńska dla Wiednia, 


Wiedeń, 24 października. 
(P. A. T.). „Der Nene Tag“ i inne dzien- 
niki donoszą, że na wczorajszym posiedze- 
niu Rady miejskiej burmistrz Breimann za- 
wiadomi? o zakreślonym na szeroką skalę pro- 
jekcie misji amerykańskiej, która zamierza o 
bjąć pod swój zarząd wszystkie tak zwane 
kuchnie wojenne i kuchnie publiczne, któremi 
dotąd zarządzała gmina miasta Wiednia, Na 
czele tego zarządu ma stanąć członek misji a- 
merykańskiej Geist, Hoover akceptował ten 
plan. Amerykanie zamierzają przez zimę wy- 
dawać codziennie dla lndności miasta Wied- 
nia miljon obiadów. Geist ma otrzymać sze- 
r peliomocnictiwa do rekwirowanią żyw- 
n 


Droczystości poznańskie. 


Posnań, 24 października. 


niając swój codzienny wygląd. Już dziś powywie- 
szano mhóstwo chorągwi o barwach narodowych i 
przyozdobiono okna wizerunkami Naczetnika Pań- 


ich i t. p. Dziś przed południem dokonał gen. Dow» 
bor Muśnieki na zamku przeglądu kompanji bono- 
rowej. Miasto dokłada wszelkich „starań, ażeby 


Ramowanie węgla, 


Sosnowiec, 24 października. 

(P. A. T). Wydział ekspedycyjny pań- 
stwowego urzędu węglowego w Sosnowcu 
stwierdza, że w październiku do dnia 21 
włącznte kopalnie węglowe Zagłębia Dąbrow- 
skiego powinnyby otrzymać do przewozu wę- 
gla, według kolejowego pianu przewozowe, 
20.700 wagonów, otrzymały zań w tym okresie 
tylko 15.501, niedobór wynosi zatem 5.309 wa- 
gonów. Rezultatem jest fakt, że zapasy węgla 
w kopalniach wzrosły z 7.000 do przeszło 
85.000 ton. Zewsząd napływają wieści o sta- 
waniu fabryk, ponieważ lwia część obecnej 
zmniejszonej wysyłki idzie na pokrycie zapo- 
trzebowania kolei i wojska, niektóre kopal- 
nie nie mają już miejsca na zwały węglowe 
i węgiel ulega powolnemu wietrzeniu. 


Towy minister spraw zagranicznych 
SEE 


Londyn, 24 października. 
(P. A. T). (Radjotel. st. pozn). Lomi 
Courzon zostal mianowany ministrem spraw 
zagranicznych ua miejsce ustępującego lorda 
Balfoure'a. 


AiR ZTAAO DOO neee 


żyd partii. 


Moskwa, 24 października. 
4P. A. T.j. (Radjotel. st. pozn). Komitet 
wykonawczy Sowietów zwołał na 1-go grudnia 


| Londyn, 24 października. 
(P. A. T). (Radjotel. st. pozn.). Łotewski 
sztab generalny zawiadamia, że niemiecka ar 


8% |od 
micznych, pracownicy księgarscy zinuszeńi zo 
stali w dniu dzisiejszym, t. j. 24 b. m., chwye | 
cić się przerwania pracy, jako jedynego środ- 
ka, dla poparcia tychże żądań. W 


Ni 348, 
Celem ułożenia odnośnej listy delegatów 
| prosimy Szanownych Towarzyszy, pragnących 


i siente o tem do dnia 24 b. m. pod adresemz 


Z socjalistycżnem pozdrowieniem 
Zarząd Polskiej Partji Socjalistycznej, 
w Poznaniu. 
Zebranie kobiet. Warszawski wydział kobłec 
zwoluje.na godz. &cia w nisdzielę 26 paźdz. ze» 


Celem zebrania jest omówienie sytuacji politycznej . 


wśród - kobiet- 

Towarzyszki, sprawa ważna! Stawcie się wszyst 
kie: Zebranie odbędzie się w lokalu Okręgowego 
Komitetu Robotniczego, AT Jerozolimskie 56. 

Bazemmość! Towarzysze i towarzyszki dzielnicy 
mokotowskiej, W nisdzielę d. 26 b m. © g ios 
rano w sali teztialnej w Promenadzie odbędzie sią . 
wielki wiec pod tytułem: „Więdza to poięza", 
Przemawiać będą tow. tow:: Siwik i He 
ryng. * 

Do członków dzielnicy Staromiejskiej! Dð 
się ogólne zebranie członków Siarówki, Na pos 
rządku dziennym referat tow. Niemczyka © sytuae 
cji połitycznej. 

De cńonków egzekutywy -kolejowej P, P, SI 
Dziś o g. 5 pp. w lokatu O, K .R.. AI. Jerozolimskie 


Sprawy bardzo ważne, 


Do ezionków Wydziału ery.-agiiacyjnego! Dzið 
o g. 430 punktualnie posiedzenie Wydeiału orge 
agitacyjnego w lokatw 0..K. R. AL Jerozolimskie 
66. Proszeni sę o przybycie towarzysze: Łopuska 
i „Zaremba. 

Qdezyt. W sobot o g. 6 w safi teatru Powszsche 
nego przy ui. Chłodnej 20 tow. R. Jaworowski wy- 
głost odczyt na temat: „Karol Marka, jego życie 
i dateła't wpływ na socjalizm współczesny”. Bilety 
w cenie od 50 fen. do 8 mk. do nabycia w O. K. R... 
AL. Jerozolimskie 56. 


Baezność piekarze P. P, S-cy!! Zebranie dzieł: 
nicy Jerozolimskiej odbędzie się w sobotę dnia 25- 
koła P. P. 8. Prosimy o liczne 
ważne. Chłodna 41. 


Baczność tow, kelnerzy! Zebranie członków, 
sympatyków oraz chcących należeć do P. P. 8. ude 


będzie się d. 26 paźdz., t. j. w niedzielę o g. 4 P> 


w lokalu O. K. R. P. P. 8. AL Jerozolimskie 5% 
Stawcie sie liczniet $ 


ruci. roboczego 


` Strajk pracowników księgarskich. Wobeg 
rzucenia przez pracodawców żądań ekon 


r zrozumie» 
nių wagi tego kroku, staraliśmy 
możliwych granie w ustępli 


o "<>zdę Wa = 
be. 


meea EZ AA 


Tow. Cz, Poraakiewicz, Poznań, ul. Zielona świ” 


branie wszystkich kobiet, nalełących do P, P. S, 


36, posiedzenie komitelu wykonawczego kolejarzy, 


pójść do. | 


wziąć udział w konferencji o laskawe donies . 


I wynikających z niej wskazań dla pracy partyjnej - 


0% 6 w lokalu dzielnicy, Siara Miasto 28, odbędzie ° 


b. m. o g. 7 wiecz, a także | członków piekarzy - t 
przybycie. Sprawy 


Przy obecnym rozwoju księgarstwa, brak 


sił zawodowych obciąża kilkakrotnie pracow- 
ników kstęgarskich, nie odpowiadając stośuw 
kowi wynagrodzenia. | 


_ Żądania nasze nie są wygórowane, o czem 


świadczyć może fakt, że księgarnia Wojekowa, 
będąca instytucją państwową, przyjęła całko" 


wicie wystawione warunki, Koledzy w tejże | 


instytucji, jako pracujący dla armji, nie są o 
bowiązani do przerywania pracy. 

Podając powyższe do publicznej wiado* 
mości, stwierdzamy, że odpowiedzialność z8 
wywołanie bezrobocia ponosi Związek księ” 


garzy, nie chcąc uznać naszych słusznych tæ 


| dań ekonomicznych. 


|. Zarząd Związku pols. prae. księgarukiek. 
Wydział społeczno - wychowawczy  Zwiącza 


| Robotniczych Stowarzyszeń Spóklzielczych urządza 


dziś, w sobotę, o g. 4 pp. w lokalu wlasny przy 


ul. Wołskiej 44 — zebranie dyskusyjne na temat: 


Dzieje rucha spółdzielczego w Polsce te stanowiska 


klasowego. Reierować będzie tow. Hempel Koupe © 
proszeni są © przybe © 


ratyści wszelkich kierunków 
cie. 


-Baezność byli więźniowie politycemi! Dnia 28 
paźdz. -. b. o g. 10 rano przy Al. Jerozolimskich 


ur. 50 odbędzie się zebranie byłych więźniów pœ ` 


Do zarząłów lokalnych | mężów zaufania P, | tycznych, na którem udzieli informacji przedsta« 


P. S. w W. Księstwie Poznańskiem, 


W niedzielę, dn. 26 b. m. o godz. 10-ej ra- | 


wicielka z Ministerjom pracy I opieki spolecznej. 
Prosimy © liczne przybycie. 


Baczność wszyscy krawcy i krawcowe, należę ; 


no odbędzie się w Poznaniu, w kukalu tów. Pio- fee do Zw. zaw, pracowników i pracownie krawiee 
trowskiego przy ul. Wildeckiej (dawniej Na“ |kich. Zebranie ogółne w sprawie wyboru zarządu 
stępcy Tronu) nr. 10, konferencja partyjna |odbędz'e się w niedzielę d. 26 paźda. w sali Muzeum 
Polskiej Partii Socjalistycznej z obszaru W. | przemysłu i rolnictwa „Krakowskie Przedm. 68 o g. , 
Ks, Poznańskiego, na którą wszystkie zarządy |11 rano. Członkowie I członkinie mawcie się lia 1 
lokalne, jako też mężów zaufania z tych miej- |nie, Zarząd. 
scowości, gdzis zarządy organizacyjne jeszcze 


26 się 
nie iiaia, ataldjesam de Bacmość! W niedzielę 26 paźdz. odbędzie się 


praszamy. 3 chemiczu. it} 
I Pasanin obrad następujący: 1) Zagajenie Gas iran 0 004 Szer = 
irakonstytuowanie się. konferencji, ków, by stawili się punktualnie o g. 4 pp. Zebra ` 
2) Sprawozdanie zarządu organizacji po- |nie odbędzie się w lokalu Związku, Leszno 53. 
zmańskiej a dotychczasowej dzialalności. W dniu 26 paźdz. (w niedzielę) o g. 11 rane: 
8) Sprawozdanie przedstawiciela Central- |< sali Związku skórzanego przy ul. Żytniej nr. 18a. 
nego Komitetu Wykonawczego P. P. S. odbędzie się odczyt, wygłoszony przez tow. Jir 
4) Sprawa Związków Zawodowych. skiego na temat: „Podstawy ekonomiczne soejaie . 
k Sprawy yw lea ji Á zma” śm | 
a) organizacja na p neji i w Prusa . ość worl : i 
Zachodnich; b) agitacja; e) Sprawa organ | wyytusinie Sare ak AGC dza 
ky 357%. bla p, sM ważności spraw, prosimy o jaknajliczniejsze przye |. 
r o cial partyjnych: i i6-Zwi : i Heski 
a) Komitet Wykonawczy P. P. S. dla W. [23e Związek pracowników woah "m po 
Ks. Poznańskiego i Prus Zachodnich; b) człon- 
ka Rady Naczelnej i Komisii Unifikacyjcej; c) 
redaktora organu partyjnego. 
7) Wolne głosy. A 
8) Zamknięcie kontereneii. 


no 53. i 


Z klubu powązkowskiego, Żytnia 24. Dziś w 
sobole d. 25 paźdz. o g. 8 w. odbędzie się wiecsore | 
Bufet. Poczt Bie 


nica taneczna, Tańce. Poczió 


"Na 848 


| Wydsia? robotniczy wychowania driecka i opie-|te, których uruchomienie, se wzgłędu na  okolicze 
fa mad niem kwituje z następujących składek:  |ności od właścicieli niezależne, jest niemożliwe. 
Związek kapeluszników na listę nr. 5 mk. 2950. Monopol zaliewy w Rumunji „Telegraken 
Bekcja kowali na listę nr. 6 mk. 26.50. Ziełeziński Compagnie“ donosi z Bukaresztu: Rumuńskie biu- 
pa listę nr. 7 mt. 81.25. Skoryna Maciewski na li-|rg prasowe donosi, że rząd rumuński wprowadził 
bte ur. 10 mk. 20.50. Sekcja lakierników na liste] monopol naltowy, któzy uniemożliwił zagranicznym 
„ 12 mk. 10.90. M. Załęcki na listę ur. 15 paed trustom wpiywanie nà prodokcję nafty w Rumunji. 
iśniewski, Żytnia 20, na listę nr 21 mk, 80. ' 
Ron Zeliński na listę nr. 4 mk. 8280. Razem aà Uruchomienie gorzelni w. Matopolses, Paúst wo- 
3 paźdz mk. 337.35. wa Rada aprowizacyjna w Warszawie wyznaczyła 
ammeessa w porozumieniu z Ministerjum aprowizacji i skat- 
bu dla Małopolski konłyngemł 200 tysięcy cetus- 
Radomsk A rów metrycznych ziemniaków i 5 tysięcy cetnarów 
: (Korespondencja własna). szym roku na spirytus. 
W wwńcu września na dworcu w Radomska Uruchomiona będzie tylko  minimelna ilość 
przy rewizji pakunków u naczelnika urzędu walki | gorzelai. 


g lichwą | spekulacją w Radomsku, p. Surmackiegu, Oprócz powyższej ilości ziemmiśków wolno 


„ROBOTNIK, sobota, 25 października 1919 s. 


T. 


(s) Magistrat postanowi? przyznać sespolom 
orkiestry, chórów i baletu w końcu sezonu, t j w 
lipcu r. 1920 10% gratyłikacji od esikowitego umó- 
wionego wynagrodzenia za pracę w sezozie 1919/20, 
narazie zaś wypłacić tytulem załiczki 5% s fumiu- 
szu na 13 pensję, przyznać przedstawienie popokt- 
dniowe opery, w celu zebrania funduszu na wpisy 
szkolne, członkom zespołów; którzy znajdowali się 
na służbie w teatrach w dn. B1 marca b. r, a prze- 
pracowali 6 miesięcy i pobierali w dn. 8i maros 
mniej, niż 1000 mk. miesięcznie, po mk. 450 jed- 
i norazowej zapomogi. Jednocześnie Magistrat po- 
|starowil połeciś wydziałowi zaopatrywania wyje 


metrycznych jęczmienia de przerobienia w powyż| dnanie dla zespołu dodatkowych płatnych kart iyw- 
nościowych. 


P 

Wakujące posady, W seminarjach neuezyoiek 
skich b. Królestwa Palskiego wakuję nastepujące 
posady zmmuczycieli: 1) historji w Łowiou I Wymy- 


m walizce wykryto 78 funtów cukru, który p. Sur | będzie gorzelniom przerabiać na spirytus płody ślinie (w Ploskiam), 2) matematyki w Siennicy 
macki chcial przewieżć do Warszawy, W tej spra: | surowe, nie objęte zakazem, jąk napra buraki, ini (pow. Nowomiński) i Wymyślinie, 8) przyrody | ge 


mie korespondent „Kuriera Częstochowskiego* w | kurydzę, perz i t d 
Nr. 167 z dnia 28 września z. b. między inaetmi por 


ograśj! w Jędrzejowie | Mogielnicy, 4) rysunków w 


Do wyrobu spirytusu mają być użyte, W Zas8- | Shy nad Wisła, 5) języka polskiego I historji w 


dał, że „cukier pomogli p. Surmackiemu dnia dzie, ziemniaki zepsute, zgniłe, gnijące i t. zw. Par; Mogielnicy. Wynagrodzenie roczne z dodatkami wy- 


grecydebt Radomska, p. Warwasiński i gospodarz | stewne, t. j. nie nadające się z innej przyczyny do 
bodani dia bezrobotnych robotników tow, Jecnach | spożycia. 

Powytee wzmianka upowałafa naszych pror datkiiwaj kare a nedio zostanie gorzelnia zani 
diwnuików politycznych N` Z. R, do rzucenia na s | knięta. 
sobe tow. Jernaka ciężkiego oskarżenia © wapół- 
wdsieł w ułeme szmugiowej p. Surmackiego. Na 
wiosa w Radomsku w duiu 27 września, poseł 10 
Bejmu p. Piekarski mia? odwagę, na podstawie tyl- 


aadis Cesana RYAN 


Kronika. 


Przekroczenie tych wytycznych sead podlegaj my doirmentami oras Świadectwami, 


nos. od 8700 mk. do 15.880 mk. (załeżnie od lat 
pracy, misjoowoćoi oraz kwalitikeqi). Z podenia- 
stwierdzają 
cami lata pracy, należy się zwracać do Sebrji I Mi- 
nisterjum wyznsń religijnych i oświecenia publśwe- 
nego, Atejo Ujozdowskie 20a. 


(m) Zagadkowa eprawa. Onegdaj, w obecności 


sędziego śledczego Daugela, lekara wojskowy mæ 
jor K. Kuligowski dokonał sekcji zwłok Sl-letniego 


Bo gizeciarskiej plotki mucis oszczarstwo na tow. 
Jeżnacha. 


Okręgowy Komitet Robotniczy P, P. 8. w 
Bumzku, po zbadaniu całej sprawy stwierdza, 


tow. Jeznach, aczkolwiek był z p. Surmackim na 
dworu w czasie, kiedy p. Surmacki swą walizę tœ 


Koleje a szkoły. Opiakany stan szkolnictwa w] Antoniego Malinowskiego, stangreta u por. Zyg- 


Ra. | Polsco zmusił Ministerjum kolei żelaznych do zaję- | munta Żytomirskiego. Żołądek w sloju opieczęto- 


cia się tą sprawą, by umożliwić dzieciom prioow-| wanym zabrano do luboratorjum wojskowego, eè 
ników kolejowych korzystanie z nauki. Na terenie|lem dokowania analizy, ezy Malinowski został ta 
b. Kongresówki mieliśmy w początku istnienia na- truty wódką. W świadectwie śmierci, podpisanym 
szej państwowości około 45.000 dzieci poza szkołą | przez d-ra K. Kuligowekiego, w rubryce przyczyne 


stawiał tam na przechowanie, to jednak mie nie 
móedziat co zawiera. waliza. Cukier wykryło w par, 
sę godzin później. Z p. Surmackim łączył tow, Jeze 
macha tylko stosunek służbowy, gdyż jako kierownik k 
Kucha! dla bezrobotnych stale nabywał od p. Sur 

mackięgo skonłiskowane produkty. Tow. Jeznach z 
przez czly czas swej pracy w P. P. S. od 1905 roku 
dowiódi swego nieskaziłelnogo charaktern, dła 
go C. R. R. w Radomsku wystąpienie ore 
p. Papi „piętnuje jako EE nad ta: 


bówiku. Prócz tego zorganizowano kursy przewa- 

inio krótkotrwałe dla uzbrojenia w wiedzę techniez- 

jog przygotowanych „praktycznie do alużby. koleje 
pomocników 


 wiadowców macji, telegrafistów, praccwników wy! dz. 


Stąporków. 
(Borsspowiencja BE RA 


Komit lokałny wai Stąporków ziemi Radom- | Y 
esiej śpieszy z serdecrnem podziękowaniem tow. 
Dobrowolskiemu Tow Dobrowolski, przejeżdżając 
| az nasze okolice, wstąpił do nas d. 29 września 
i wygiosił w sali tabrycznej długą gorącą mowę, 
És którą przybyło około 400 osób. Mowa tow. Do- 
browolskiego zrobiła ogromne wrażenie na. kz: „Polacy w Ameryce, W niedzielę d. 26 b. m.: 
ebaczach, ze o mu owacyjnie dziękowano. og 4 pp. w sali Muzeum przemysłu i rolnictwa od- 
sem urządziiiśmy dzień prasy, w" mta oj będzie się pokaz przezróczy na temat: „Polacy w 
śmy 50 mk, 5 nt» ii koron. 


8 WE : 


reby załedwie najpiiniejszym potrzebom uczyniły 
zadość, Kursy zaś dla dorosłych zadawalaję jedyni 
dorywczo potrzeby naszego kolejnictwa. 


PE Pn MRE aA 


Szanowny Panie Relakiorzel 

W „Gazecie Poizkiej” z dn. 21 października pi- i 

sw posel Smola o przyczynach strajku rolnego. | Za 2, P. Nauczycielstwa. Dnia WD. m. ög 4 

W szpalcie drugiej: „Dziś służba dworska „Rależi p. w lokalu Związku, uk Marszałkowska 123, OG ia 

dn z SCEI uposażonych | m kusi się zebramto nauczycieli - emerytów | LŚ g 
ików w Polsce", i AS? 


baęw jesieni, Miejsce zebrania: Muzeum Pedago- 
giczne, Jezuicka 4, Godzina 9 rano. 


s as ków. Zarząd polsk'ego Stowarzyszenia 
pedagogów zawiadamia, że od.-20go b. 


się tamże widodkkóke dla Rie i aest y 
uych gości. 

Wycieczka pè sterej Warszawie Drugi © 
siarej Warszawie wygłosi prot. W. Trojanów 


‘nietylko nie. e Są umów, ale „nawet słyszeć” 
o nich nje chciano. 

2 własnego doświadczenia i zo słów. kolegów |. 
wiem. że służba dworska, jak dawniej, 1 dziś miej 9 


sika gorzej od bydła, w czworakach w ziemię za: | 1264, w sobotę, o godz, 8-ej wiecz. w sali raisini (m) „Sapadr bandytów. Na rogu ul. a 
padiych. bez światła, bez powietrza, a każdy przy- | Przem, i Rol. (Krak. Przedm. 66. Bilety ayr tetp): i Zielnej odzącego © 8 w nocy Sa- 
padek choroby zaksźnej staje się przyczyną domo w niedzielę wycieczka po Starym Mieście, era z zed yć me Ey i 
wej epidemfi i szeregu zgonów. (a) O marki niemieckie. Kasy państwowe T ln- |czem jeden trzymal za ręce, a dr z mary- 
Bu. Se, lekar. Wyte. administracyjne ofrzymaly od Mińisterjim narxi portiel, zawierający 17.000 rb. 4 cadir a 

ba „| mianowioje: „4.000 rb. „carskich“ w banknotach. po 

POR ECH „|... [aaron polecenie, aby wplywająpę do; kaą | rb. „dumskioh* w banknotach po 

| miemiedkie nie były wypuszczane w SE a pree- i 1.000 rb. mnaczonyeh czerwonemi literami 


Iyot gospodarcze, 40 
Kursy Państwewej Contrali Dewis 
Ta dnia 24 października 1919. 2. 


 Dewizy i Baaknoty 


sylano do Polskiej kasy ktajowej. i 
i Ucieczka rt >" zstęda. 1 


t 


` 


Aby zaradzić złem, powolano do życia w Minuster- | śmierci, podano: „niedomoga serca”, 
jum Wydział szkolny pod kierunkiem inż. W. Ka-j w pozwoleniu na pogrzeb, w rubryce „rodzaj śmior- 
Hńskiego, błóry zajął się wznowieniem dla dzieci ci”, brzmi: „jeszcze tie usiziona, wykaże dopioro 

ty szkól, zakładanych jeszcza za czasów ro | chemiczna analiza żołądka”, Za drugą wizytą żony 
ich na kol. Warsz-Wiedeńskiej i Nadwiślań-|i syna Malinowskiego por. Żytomirski pytał się, 
skiej. Szereg szkół tych wznowiono, oraz olworzo=| czy zmarły nie chorowal na serce, następnie oświad- 
te. |10 nowe w Warszawie | Pilawie. Nadto zorgauizo- | czył, że przechylił się i sam spad? z kozła do karety. 
wano szkoły środnie w Warszawie i Granicy || Policjant, eporządzając protokuł, badał żonę Idzie 
szkoly techniczne w Warszawie, Granicy i Skar-|ei Malinowskiego, oraz stróża domu przy uł. Mio- 


„a po zdeniu egzaminu słuchacze uai ox 
syląni są a gn tei: stanowiska. js 


e|przyczem w piwnicy lgnacego Orzechowskiego przy 


e pod ZY mająca na cslu wyjasnienie) 


„Ji 


aay | zakne 
| agi r at edo rewizji i. T e za 


sj R R 


“|z kóżka i przez okno wszczęła alarm. Pierwszy nad- 


Kupno t -Kupno t sprzed wej ksiądz ukraiński Michał kj 

Fuuty egteriingl _ 168— 167— 155 158 mo zbieg? 
Dolary Stan. Zjedn. 37— AB p 87.55] © (6) Sąd rocjemezy. W związku © uch 
Dolary kanadyjskie —— <=: m2 ——_| a Re 
Franki: franc. 4.45 45 45. miejskiej z dn. 6 paźdz. w sprawie "sądu" 
Franki szwajc. 6.79 8.80 70  6g3|wego dla rozstrzygania zatargów, wynikających | 
Franki belgijskie 4.35 4.45 4,35 4,5% | á to na tlo ekonomicznem, bądź na osobi 
fe tarag i A. ay A. pan Fr p robotnikami 1 Magistraiem, Magisirat uznat, 
Leje ram. Eia 176." 170% 180,- Bieco sądu rozjemęzego  sprzewiwialoby 
Lewy buty. m m am m jSIĘ Ustawie o samorządzie miejskim, bowiem * 
Fioreny hbolend, 1350 13.50 18.4) 18.80 | roki sądu, izko takiego, nie moglyby podlegać za- 
Korony szwedzkie = 915 3 9.20 wierdzen przez Magistrat, 00 godziłoby w 
korony norwegskie 8.0 865 8.45. BIO zwierzcnicz obarakiór Magistratu | w p4p pa 
Korony duńskie 8—  B15 7.95 820 y 
arai niem, 187— 139— 146, 140— pracowników. Wobec tego stosując ło tendem i33 
Erny domi. 10) —, mm mm ee f Rady miejskiej, Magistrat uchwałą m dn. 21 b. 

. Korony mae w wag c= naa postatowił powołać zgodnie z rdgulaminem wy- 


Polaka aska Sodśjąciie | r 11 b m. 
wynik pożyczki jest następujący; w markach — 
542 miłjony, w koronach — 1084 miona; w ru 
blach — 468134 miljona, 


działa IV (ochrona pracy) do roz 
przedstawiania. Magistratowi swych wniosków w 
sprawach, w których interwencja wydziału TY. 

sie, komisję mieszaną w składzie następuiącym: 


go z obecnie istniejących zalsgalizowanych związ- 


patrywania* iA 


da 
spraw robotniczych pożądanego skutku nie odnie- ŚR: 


4 przedstawicieli robotników, po jednym z każde-liego „Kownlczyka, wre z płótnem, odpro 


Przymusowe urnchomienie przemysłu w okręgu |ków robutników mrejskich. 1 erłonka Magistentu P 
Ee Wiadze polskie w okręgu mińskim wy-|(ławnika Wydziału IV), 2 prredstawioieli Rady 
daly rozporządzenie, mocz którego wszystkie przed- | miejstief, zarządzającego wydziałem IV, względnie 
Biębioretwa muszą byś uruchomiono poż grozą 62- | jego zestopey. Przewodniczyć będzie komisji wice-| 
| WK ać 1 0 zyk byc wawa ow rc 
| mój y też swoływać będzie na wiosek 
oase pie fabryka” sabroniowaj oraz! wydziały IR. | 


+ MĘŻ 


RS l, OT REC AEA , 
U Hg 0% 99, FT P "r" 
Sj TNI ME ZE 


natomiast 


dowej nr. 8, zapytując tego ostatniego, czy Mali- 
rowski, gdy przyjechał e g. 8 w., nie by? pijany. 
Z komunikatu. urzędu śledczego okazuje się, że 
policjant Slomkowski zatrzymał powóz pod groźbę 
strzełania. Pogrzeb, na koszt por. Żytomirskiego, 


By Bł w dyr aczadaiy Eae | z 


wywiad 

czy owej, śledząc stale nielegainy -han 
dal mę obecnie tralił na Ślad pge Er 4 
wi. Pańskiej nr, 86 znaleziono większy zopas r 
gia koiejowego. W chwili znalezienia potaje 
sklada yi owcy stnaży zastali tam współmków 

"Hersza Gujzumana, Abe Szela i 
Fajwela Teyostisze. 


'— Również Wydz. wywiadowczy skonstatował, 
gg age cii i.Gorski* na dworcu 

na deputaty 

p WBU, ORT porcja winna wa- 
GN zaś po sprawdzęniu na iaiej wadze wa- 
— Wartą ge kolejowej dworce Włiadań- 
skiego została zawiadamiona, że z podwórza dómu 
Jar. 6 pray ul, Towarowej wyjechaj wóz z wggiem, 
zącym z poje» na kolei, Funkcjonarjusz 
(bolejowej w pobliżu ul. Srebrnej zatrzyma? 
err wóz oraz dwóch osobaików, włeści- 


onego węgla: icka Waj i Mo- 
anaiita A Man 74 pm e a wę 


pai WTE- 
czylź nikówi kolejowemu 100 mk. iapówki. 
Areszto w. odprowadzono do wydz wywiad. 
straży kolejowej. - : 

(m) r rh, Na 
dworcu Warszawa - Brzeska - ` wywiadowczy 
- [straży kolejowej zarządził rysieje robotników, wy- 

|dzącyd magazynu nr. Amerykańskiego 
piżama rzyża, adnych u Saai nobolników : 
ei R: zyczy skiego, Leong Ostrowskiego, Wa- 


omy Gajdarskieg 
pod p w kieszeniach Fie v niom i 2 
no ać odlieży iinne rzeczy % darów amer 
ipi a? Wastości skradzionych rzeczy narazie 


127.00 rb. w s: kasy pożyczkowej ro- 
kiej doch 4 Br: m 17 po 1.00 rb, opt 
o alempi „5. e 

mieszkania n.7 Framciszka Simlate (Twar 

"edy wd poczcie polowej na | 
kik domu Ps żoma 

wa G8-łelnia Aniela low- 

ka, 4 ; boi bandytów w wieku od 25 do 

30 lat, uz ZM tree w rewolwery. Bandyci stero- 

ryzowałi bezbronne kobiety, iw» gz ręce i mogi, 

wali usta, poczet. do w całem miesz 


{imone g 


1.000 mk. i 80 rb. srebrem, 4 ziot 
PY doda”: bielizne, drze py) 
z łupem, bandyci zamknęji 
percy kj ZĘ arpaan na klucz od a o 
zewnętrznej, pozostawiając kluo, w drawiach. Do- 


iero no pewnym czasie p. Pawiowskaą zwiokła się 


bieg syn krnwierza. nwolnit g pelii kobiety, po- 

WIE policję. Oczywiście bandyci byk 
ekar Pogo eig doprowadził Simia- 
| ga pra EM stwiardził u niej ślady du- 
| na i krwawienie z ucha. 


= (m) A lą na kolejach. Na posterunku nr. 
więc straży poj, Jan pe 
e, zauważył, że i$ osobn 

niy ONE stojącą w pobiióu „wagonu plat- 
| torzag, NA aa ladowano ziemniski. Zbłiżywszy 
szeregowiec zażądał od. woźnie?, 
zyka, okazania wręczonej mu 
paczki, w której było 6 małych paczek płólna bia- 

wadzono 


v 


sę 


do 
R oo Kowale: 


wydz. wywiadowtzego straży kolejowej. 


— Na dworcu kolei Wiedeńskiej straż kole 
jowe zatrzymała Włodzimierza Pasiewieza, podeż- 
pe o okradanie wagonów. towarowych. 


— Punkcjonerjusze wydziału wywiadowczego 
Sak Wasyla Behuka, pedejrmanego o kredzie 
mewy 6 „Jospody żołnierskiej”, 
3 zosta? 


ZAM bom : 


. 


8 „ROBOTNIK, sobota, 25 października 1919 r. 
z a a a n a a 


Di ui 


R 


ki dojazdowej Jeblonna-Wawer, Adam Szatkowski | korzyści 4 tego odnosić nie może, gdyż taka umowa jż Luipi Robotniczej”, urządzony na sezwą skalo} 


ma kradzieży węgla kolejowego. Szatkowski starali przeczy porządkowi publicznemu i jest nieważna. 
Sąd apelacyjny wyrok sądu okręgowego uchy- 

li? i zasądzii od p. Godfryda na rzecz p. Milęwskiej į 

mkr. 8,920 i kosztów sędowych mk. 551. 4 


się przekupić łunkcjońarjusza straży, Jana Króli- 
kowskiego, wręczając mu 50 mk. łapówki aa uwot 


8. 

— Straż kolejowa na stacji- towarowej kol. 
Wiedeńskiej zatrzymała trzech pracowników ‚kole 
jowych: Ludwika Wiliúskiego, Władysława Zwie- 
rzyńskiego t Edwarda Kucharskiego, usiłujących 
dokonać kradzieży beczki śledzi, którą już wyto-| 
uyli s wagonu, 


PE oceni 


arree 


Z sądów. 


Kabaretowa sprawa, 


oszkifowanej, górne myśli 


gużował na swą scenę pannę Kozwia-Milewską. W 
umowie, klóra podpisa!a artystka, zamieszczony zo- 
witał warunek, że sceniczna nieudolność, o której 
detyduje wyłącznie dyrekcja teatru, daje jej prawo 
osunąć p. Mileweką za ośmiodniowym wypowiedze- 
niem, wej. 

Po upływie trzech miesięcy od zawarcia pomie- 
ulonej umowy, p. Godiryd zawiadomił artystkę, że 
opierając się na przytoczonym warunko umowy, u 
dziela jej dymisji, 

Panna Milewska wystąpiła z powództwem, że 

dając zasądzenia marek 8,020 za trzy miesiące, Zda- 
piem powódki, p. Godiryd nie miał żadnej zasady 
powolywać się na jej artystyczną nieudolność. Sko- 
ro występowała w ciągu diuższego czasu na scenie 
„Mirażu” i cieszyla się powodzeniem, co potwier 
dzają recenzje teatralne, to iwierdzenie p. Godfiry- 
da o jej nieudolności jest na niczem mie oparte. 
Wezwane w charakterze świadków panny: Madzia- 
równa, Szymańska i Jakszówna stwierdziły, że p. 
Milewska cieszyła się powodzeniem i była oklaski- 
wana, 
_ . Obrońca pozwanego, adw. Peski, wnosił o od- 
dalenie akcji, gdyż obie strony zgodziły się na tea 
kardynalny warunek umowy, aby o od aie- 
üdolności decydowała wyłącznie dyrekeja, Skoro 
panna Milewska taki warunek przyjęła, to musi 
monosić konsekwencje tego. 

Sąd okręgowy przychylił się do tej obrony i 
powództwo caukowicie oddalił, 

Od tego wyroku obrońca p. Milewskiej, adw. 
Wroński. odwołał się do sądu apelacyjnego. W skat- 
dze swojej obrońca wyjaśnił, żo warunek, którego 
dsinienie jest zależne wyłącznie od p. Godfryda, 
jest nieważny. Panna Milewska, poszukując pracy, 
musiała się godzić na wszystkie warunki, które jej 
dyktował pozwany, ale takie dowolne warunki je; 
nie obowiązują, chociaż byly przez nią przyjęte. 
Dyrekcja teatru nie ma prawa ustałać artystycznej 
niewdojności, jeżeli jest A re przeciwnie; i 
tiag sobie prawo takie p, Godtryd wymówił, żadnej 


lub arystokralyczaego. 


pia, wśród tej gromady. 


„Obertasa” i „Romans” z 


wiaka p. Wiłlówna, 


koncertu, a sam koncert, 


Teatr i muzyka. 
` 7 SERCA LUDU“, 


Pod powyższym tytułem „Soens i Lutnia Robyt- 
1 mia“ zorganizowała końcort w przesztą niedzielę. 
Pommaliśmy drogocenne kruszce w formie aie 


są utwory tow. Skowronka, deklamowane ze mw0zu- 

474 Sap Ę 3 i mieg? i si r łonków „Sceny i Lutni Ro 
Wfaścieiel „Mirażu“, p. Ludwik Godfryd, zaan- j 0 caiemt i siłą przez cz osz 

p pó a ; | botniczej”, Usłyszeliśmy tak mało znane ludowe pie- 

śni górnośląskie, o bardzo głębokich motywach, pro- 

ste i rzewne, į ulubione piosenki mazurskie i ku- 

jawskie w pmeślicznym wykonaniu p. Brusendorifu- 


Ciekawem, gdyż sgromaje charakterystycznem 
było słowo wstępne tow. Romka. Mialo w sobie po- 
zurość i grozę. „Nasza pieśń jest pieśnią » krwi!” 
A dalej, już w łanatycznem zaślepieniu wypowiada 
przekonamie, iż wraz z burżuazją zginie literatura, 
przez nią stworzona, „bo pustą jest, Wszok burżua* 
zja nie ma eo opiewaś!* A jednak tę właśnie lite- 
raturę tak kocha tow.-Skowromek 1... Niesłuszną by- 
iaby pogarda dla literatury, nauki i sztuki za to, że 
ie stworzyli ludzie pochodzenia "mieszczańskiego, 


P, Sokol'cz dekiamowała „Zrękowiny” Laskow- 
skiego . Nie byo na scenio żadnych dekoracji, Dzia- 
łała wprost boska sztuka przez swoją kapłankę. 
Słowo deklamaiorki malowaoł pejzaże, 
postaci, a Każda postać, o barwny, żywy i realny; 
typ. A wszysiko to takie prawdziwe, że aż się wie- | 262. Cytadela, urząd kwaterunkowy mk. 97. Bore -. 
rzyć nie chciało, po zniknięciu ze scen? p. Sokolicz, 
że tego wcale nie było, że myśmy nie byli w chalu- 


p Seyden przy akompanjamencie panny Seyden. t. 
Śpiewali p. Wirski I p Feistówna, tańczyła Kuja- 


jwilano 2 entuzjczmom, całym sercem! i 
- ML 

Teatr Wielki. Dziś „Żydówka”, w niedziefź 

i „Jamson i Dalile",, w poniedziałsk po ras 1-03 

jw sezonię „Irubadur”. | 

Teatr Romuaitości, Dziś i jutro sztuka Gabrve 
Zapolgkiej „Asystent, W niedzielę o g. Sej pm 
„Tamien*, drama: Zapolskiej, Ceny miejsc w.k. 

Teatr Polski, Dziś i jutro wSpazmy modna”, 
Jutro o godz. 330 pp, po cenach zniżonych, „Wie 
cek i Wacek“, W poniedziałek „Romans“, W środg 
po raz pierwszy „Major Barbara”, 

Teatr Maly; Dziś „Połityka”. fotro po południa 
og. 4, po cenach zuiżonych, „kaeczywistożć”, 

Teatr Nowości, Dziś „Rozwódke”. jutro „Targ 
na dziewczęta”, a w poniedzialek „Manewry. je 
sienne“. 

Weres, teatr dramatyczny. Dziś £ jowo „Ges * 
L Gąski. 

Teatr Powszechny (Cułodna 20) gra dais „Jai 
się śmieją i płaczę w Warszawie”. 


PORWITOWANIA. 


Komitet organizacyjny Dnia Prasy kwi 
tuje z. odbioru: 

Tomaszów Rawski za Jednodniówkę, ra > 
nalepki, za pocztówki, z list składkowych, za 
znaczki i z odczytu mk. 1940.05 ien. i 

Opatów ze znczka kor. 476. 

Składki na R. D. R. S.-N. Pokwitowania g wpłze' 
ŚR podatku na Warsz. Radę Del. Rob. N.8. 

Załęski za wrzesień mk. 60 .fen. 15. Stotarska 
fabryka dia inwalidów mk. 14. Tramwaje Mokotów 
mk. Żiifen. 50.. Fost. 6sty w Rakowca mk. 437. . 
Okręgowy urzad gospodarczy Warsz-Powązki mk. 


i gorące uczucia. Takiem) 


rzeźbiło 


man i Szwede mk. 61 fen. 50. Depot towarowe mk. 
| 129 ten. 10. Motor, tow. wke.. mk. 51 f. 55. Motor, 
itow. ako- mk. 59.4. 20. Szpital św Ducha mk..S6 
f. 75. Remiza Muranów mk, 2% f. 50. Straż oddz. 


Na skrzypcach pięknie wykonał „Legendę*. MI mk: 150. Teatr Letni mk. 71 f. 75. Teatr na Pra- 


koncertu Wieriawskiego dze mk. 52 1-25. Straż wa oddz. I mk. 110 
60. Straż ogniowa oddz. I] tak. 202 f. 90. Ełowsze 
tory zbożowe, ul. Parafjsłna. mk. 450 4. 50. Cmen” 
tarz Brudno mk. 46 Rakowiecki fort 64y mk. %8. 
Chrzanów tort 44 mk. 1106. Remiza tramwajowa 


Jesteśmy wdzięczni artystom, którzy swym cen- Wola mk. 158 1. 60. Remiza Mokotów mk. 63 £. 25 
nym wspóludziałem podnieśli wartość artystyczną 


Główne waryziaty tramwajowe Wola mk. 210 Od 
tow. Makuka Piotra kara w sumie mk. 50 na osle 


pierwszy koncert „Sceny oświatowe. 


tzytu przy wejściu. 


OGŁOSZENIE. | 


a midi zy } 
Państwowy Urząd Węgłowy 
ajs do wiadomości swych odbiorców, fo podztał wnoszenia 
opłat za węgiel lub koka, do Polskiej Krajowej kasy Pa 
względnie do Banku Handlowego w Warszawie, na rach 
Państwowego Urzędu Węglowego Bt. A. (węglowy) luk 
BIŁ B. (kuksowy), zostaje zniesiony. 
© Należność za węgiel kamienny, brunatny i koks winny być 
mada! wnoszone w walucie markowej : ; 
1) do sony Krajowej Kasy Pożyczkowej w Warszawie, RA ra- 
chunek bieżący Państwowego Urzędu Węglowego. 
7) na rachunek czekowv Nr, 80040 Państwowego Urzędu Węglo- 
wego w Pocztowej Kasie Oszczędności lub 
8) do Banku revan „mak na rachunsk bieżący Pañ- 
stwowego u Węglowego. i 
Sumy Gitina przez odbiorców, winny ealkowicie pokry- 
wać wartość flości tak węgla, jak ko ksu, przyznanych przez P.U, 
W. na dany okres miesięczny, bez wyszczególnienia jednak z oso- 
bna, czy wpłata dotyczy węgla lub koksu, gdyż dla każdego z od- 
biorców prowadzony jest tylko jeden rachunek, 
Warszawa, dn. i-X-1810 P. 


© pkt Z zaa. Paea, oto 


gawiadamia swych członków, że 
w niedzielę dn. 26 Października r. b. 2 g- 
10 rano odbędzie się 


Walne Zebranie 
i wybór nowego Zarządu w lokalu Elektoralna 21 


Wyszła z druku książeczka p. t 


„W WALCE 7 PRZZŃOŁĄ 


Aleksego Miźewskiego. 


Do nabycia w Adm, „Robotnika. 
Cena iik. 5.50. 


ii Mia isiat 1 


* Już jest w druku i w listopadzie opużci 
prasę 


KALERDARA ROROTRIGAY. 


na 1920 r. 


` e 

Oprócz części społeczno: politycznej i srtystyszno literackiej, 
Kalendarz zawierać będzie obszerny dział informacyjny, 

Kalendarz wydany zostanie w wielkioj liczbie egzemplarzy 
4 dotńze do wszystkich miejscowości Rzeczypospolitej, kalendarz 
znakomicie nadaje się do wsrelkiego rudzaja ogłoszeń handio= 
wych i przemysłowych. 

Przyjmuje się 


d. Zwracać się do Administracji „Robotnika“ 
cd ivu—ó, Teleiow 120-143, i 
Pe zd 


x 


| F 66 d sali Muzecm Przomysta 1 Rolnictwa Krak. frzodm. 66 
x AMOR ik Ii | p. sh tara i nowa kultura. 


Bilety w cenie 2 mk. do nabycia w biurze ogłoszeń Freida Rymarska 16, a w dzień od- 


do umieszczenia w Kalendarzu ogłoszenia 


i ładów naukowych, zakładów leczniczych I t 
irm, oraz adresy zakła y MAMA BR. 


| zeń wasz 


NORRZZZ E R OPORZE SEC W POWROTNĄ x 
Wydawca: Nacz. Rada Polsk. Paztji Socjal. Odbito w drukarni „iłóbotnika”, Warecka 7. - 


dn. 26 b. m. © ge 8 w. 


punkt. 


docent Wolnej Wszechnicy 
Polskiej 


. 8. iudniański 


Prezerwatywy | 
oryginalne francuskie nadeszły. Mars i detal po cenach niskich, _ | 
Wyłączta Filammsriona* 28 
sprzedaż oi ód Marszałkowska 3704 oi | 


odważniki | miary stemple» 
wane poleca po cenach tae 
poł aid Prażownia T-wą 
„MIERNIK” Koszykowa 67, 


EB aS A telefon 143-48. Uskutecznia 


rrerzeniTEpPErTACJE 1 stempiowanie 


apom w WZOROWANA 0 MMA 


=0YRR= 


Dziś w sobote 2 przedstawienia 
dzienne © 4-€j i wieczorne o S-ej. 


Osatua sabota wiólsiego programu paździeawo Tega 


Na dzienne przejstawiewie dzieci płacą połową. 
Szczegóły w programach. Dyrekcja St. Mroczkuwski. 
do władz, sądowe, ade 


ZA sez wę n 

; PAOSGY ministracyjne w spra» 
(GŁOSZENIA Hdsic. wach wojskowości I inne; 
= y 5 oferty ma posady, tłómaczenia, À 
przepisywania. Biuro „Wiedza” ; 
prowadzoną przez kand. nauk $ 
społeczno - ekonomicznych. Mio- 
dowa 7, wejście od Kspucyń 
skiej. 3747 


Maję 


reparacje 
Aar A Smocza 21, 


ann eeen 


jedwadne, bluzki od 25 
mk., spódnice od 65 mk, 


Rey (NAJ Sprzedaż kartofli, wybór okryć, kotnierzy, mulek, 
Batai kapusty marchwi, | najtaniej Hoża 54—2, 


na korce, pudy i funty, Karto-| zę 

fle pud 7.50, marchew | kapus- KINA Dzi Ad 

ta 6 mk. pud, Mokotowska, 52. Nity, puie coke RPW 
paszport Nr. 171-13 


front. 3950 'żgnbi909 


kwity lombardowe -róż- na imię Elie Gane, 
RODDIR ne. "Brylanty, «1 3063 


wat o AA z ii 
bro, sprzedaję s małym zy sztuczne bes alebie= 
a iet A 72, Ro- ledy nia, korony, mostki, wyje 
zmaryń, magazyn jubilerski, mowai boshajosna, kiparar i 
amma amme gen iealo- Przeróbki zębów na poczekan. 
komitet Bizora$ki sy na ui:| 0's przyjezdaych w einem feds 
nego dnia. Gwara e 
Saba" 1 | od A s: 03788 niona, Ceny mizkie. Główny Zas 
£ ~~e. | kład Techniczno ~ pyte 
do pisania używane, | Senatorska 28. 3 
i aiti nayoh f Bains SKO, MEET stare nawet po 
upno — 8 eliks . - i. 
$ e łamane kupuje specja'ie- 
Zioła 27:33. Telefon 263e. _ LO] lamang kaple apacia ie 
jęj wtoskie oryginaine oraz kra- | eyuniler} 
Miti jowe, tuzin 28 mk, Hurtowa | „mo g 
i atp ra Mats it | m L staw zakioze 
Koszykowa 43—36, telef>n ao, olori Ra. rad 


igiq" wspaniala dacha re- © sprawy Karne prowine 
Okaty,die niferowa na oposach cjona!ne, aT iw sprae 
10,000 mk. Palto 


karakulowe, | wach kamoraianych 
drugie łapkowe, bokiesza do gA wyżkach ekomiajach Jee 
dna marka, Kancelarja 

długoletniego praktykanta sądo- 


|| maeme ae aD 
wyczeszki, sploty kūe 


eama e a ÓW W 1 


sprzedania loża 54—2,, Pracow- 
niś kuśnierska. 


stucan kufuny, wy |i0o- wego (Leaznu m. 6 Henryk), 
lęby waw dezboteane Repa- go ( RA 
racje, przeróbki zębów na pocze- Ry "RARE" | 


niskie. Zaklad den: 
warda 45, róg Złotej. 
2954 


U MAŁA s Torograrn „jade Bo | 


noczeni portreciaci* Złota 16. 


kanin, Cen: 
| tystyczny 


